
Polecamy m.in.: • "Krew - sdar życia, czy ..• " • "Na wsi kultura w odwrocie" • ,,Kto 
rozwiąże problem granicznego piekła?" • Wspomnienie o ks. Franciszku Winnickim 
• ,,0 wyższości teatralnego Przemyśla nad regionem" 

•• 
• 

W numerze - świąteczno-noworoczny infonnator handlowo-usługowy "WARTO WIEDZIEĆ" 

o ADAMÓWKA o BIRCZA o CHŁOPICE o CIESZANÓW o DUBIECKO o DYNÓW o FREDROPOL D GAĆ o HORYNIEC NIEBYWAŁA OKAZJA!!! o JAROSŁAW o JAWORNIK POLSKI o KAŃCZUGA o KRASICZ)'N o KRZYWCZA o LASZKI D LUBACZÓW o MEDYKA 
o NAROL o OLESZYCE o ORŁY o PAWŁOSIÓW o PRUCHNIK D PRZEMYŚL o PRZEWORSK o RADYMNO D ROKIET­
NICA o ROŹWIE)'IICA o SIENIAWA o STARY DZIKÓW o STUBNO o TRYŃCZA o WIĄZOWNICA D WIELKIE OCZy 
o ZARZECZE o tURA WICA - do mieszkańców tych gmin i miast adresujemy głównie nasze czasopismo. Pytajcie o nie także w kioskach 
"Ruchu" w województwach: krośnieńskim, rzeszowskim i tarnobrzeskim. Nr indeksu 371920 neoyision 

• • !1I 
I. Za Wdy W)'cięty kllpOO "Y]lDŻyCZYSZ 

" salonie "m" - Prnmyś~ ul. Francisz­
kaaslla l - kasetę .ideo z Itrakcyjnym 
filmellI z&. .. 3000 zł 

Nr 50 (81) l5 GRUDNIA 1992 r. TYGODNIK ZALEŻNY (OD CZYTELNIKÓW) CENA 2000 zł 

2. WysybMc 5 kupooó" Ol wyżej podany 

adres "eźmiesz udział " lo8o ... niu Itrak er 1-
aeJ japoilskleJ gry komputero"ej z pełnym 
op~o"llIIiem - SEGA MASTER 
SYSTEM. 

Któż by pomyślał przed laty, że do Polski ciągnąć będą ludzie jak 
pszczoły do miodu. Dawniej, co bardziej przedsiębiorczy Polacy opuszczali 
kraj w ·poszukiwaniu lepszego życia. Dziś kierunki migracyjnych ruchów 
zmieniły się nieco. 

Zmieniły się też formy wędrówek. Indywidualne, nielegaJne przekrocze­
nia granicy są - co prawda -- częstsze, ale nie stanowią tak poważnego 
problemu jak zorganizowane przerzuty dużych grup ludzi. Stacjonujący 
w Przemyślu, Bieszczadzki Oddział Straży Granicznej ma pod swoją 
"opieką" 370 kilometrów granicy, w tym 236 km z Ukrainą. Ten właśnie, 
polsko-ukraiński odcinek stał się ostatnio miejscem oryginalnych przy­
granicznych "podchodów". 

Za czasów ZSRR, świadomych, nielegalnych przekroczeń było niewiele. 
Znaczne ilości radzieckich pograniczników oraz skomplikowany system 
technicznych zabezpieczeń, skutecznie odstraszały kandydatów do for­
sowania "zielonej granicy". Dziś szczelność, przejętych przez Ukrainę 
urządzeń zabezpieczających, pozostawia wiele do życzenia. Logiczne 
wydaje się więc założenie, że im większa jest erozja pogranicznych służb po 
wschodniej stronie - tym liczniejsze i lepiej wyposażone powinny być 
polskie straże. 

Tymczasem liczebność i wyposażenie Straży Granicznej w ciągu ostat­
nich lat niewiele się zmieniło. Co prawda, niektórzy nasi pogranicznicy 
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UWAGA KLIENCI!! 
Na świąteczny stół polecamy: 

* * atrakcyjne pr9dukty rybne E 
- PASTA Z TUNCZYKA, ŁOSOSIA ~ = ki~ro~"iJS~,~OyWE :, ", ... 
* * de~atesowe ryby wędzone 
- ŁOSOS - WĘGORZ - FILETY Z MAKRELI Z PRZY-

PRAWAMI 

..... b Ponadto ..,.. r y y * - świeże * - wędzone * - mrożone + konserwy, sałatki i przetwory rybne 

O f e r uj ą sklepy rybne w Przemyślu: 
• ul. Opalińskiego 9 (os. Kazanów) 

• Wybrzeże piłsudskiego 6 
• Rybi Plac (stale stoiska) 

Odbiorców hurtowych zapraszamy do 
HURTOWNI, VIR rus" 

Przemyśl, Wybrzeże ~dskiego 6, tel. 23-48 
w godz. 8 - 16.30 GW-I027jS 

Slacja benzynowa CPi''; (IV hudowie; w pohliiu przej.(cla granicznego IY IHedyce. 

Źyć 
Czterokilometrowa kolejka sa­

mochodów towarowych. Rejest­
racje polskie, niemieckie, ukraiń­
skie, rumuńskie, bułgarskie. Sto­
ją cierpliwie - dobę, dwie, trzy. 
Kierowcy przywykli. Nie pierw-

. .. . 
szy raz 1 me pIerwsza granIca. 
Medyckie władze i policja nie 
mają z nimi kłopotu. Gorzej jest 
latem, kiedy prawą stronę szosy 
od Hurka po przejście granicme 
zajmują samochody osobowe. 
Puszczają ludziom nerwy, gdy 
trzeba czekać w kolejce 50 go­
dzin. W słońcu, deszczu, a tym-

Siedziha Urzędu Gmin)' IV Medyce. 

czasem lewą stroną jadą inne sa­
mochody - Oni dokąd?! Tak bez 
niczego! 
Rodzą się podejrzenia, tworzą 

komitety kolejkowe. 
- Mjeszkam w Medyce, przy 

granicy! -- Nie zawsze "społecz­
nikom" trafia do przekonania to 
oświadczenie. Dochodzi do burd, 
idą w ruch łomy a samochody 
spycha się do rowów. 

To wszystko ma miejsce w se­
zoni~ turystycmym, a teraz? 
W rowach mniej śmieci, pustych 
butelek, zużytych puszek. Juz tak 

nie śmierdzi. Czego hie uprzątnęli 
ludzie, spłucze deszcz, bo czy każ­

demu chce się biec do blaszanych 

"sławojek", a jeśli nawet, to jak 
się do nich dostać, gdy poprze­

dnikowi na czystości nie zależało. 
Ale chwała gminie i za to. Poprze­

dnie drewniane wygódki miały 

krótki żywot, posłużyły jako opał 
w nocnych ogniskach na wolnym 

powietrzu. 
W okolicy samego przejścia 

jest lepiej niż było: zdroje z wodą, 
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KREW 

-DAR 
• 
ZYCIA, 

CZY ... 
Od czasu kiedy angielski anatom 

i fizjolog William Harvey opisał 

układ krążenia upłynęły już 364 lata, 
w ciągu których pierwotne domnie­
manie związku między krwią i życiem 
przerodziło się w pewnik, potwier­
dzany obecnie codzienną praktyką 
kliniczną. Mogłoby się zatem wyda­
wać, że stosowana powszechnie we 
współczesnej medycynie praktyka 
przetaczania krwi, nie powinna bu­
dzić niczyich wątpliwości. Tymcza­
sem żyją wśród nas ludzie Gest ich na 
świecie około 3,8 mln), którzy nie 
tylko nie akceptują transfuzji, lecz ją 
stanowczo odrzucają ze względów 

zarówno religijnych, jak i zdrowot­
nych. Ludżmi tymi są świadkowie 

Jehowy. 
Jeśli chodzi o względy religijne, to 

jakakolwiek polemika nie wchodzi 
w rachubę, świadków Jehowy obo­
wiązuje bowiem bezwzględny impera­
tyw: "Doustne lub dożylne przyjmowa­
nie krwi jest pogwałceniem prawa 
Bożego" (Rodz. 9:3,4; Kap!. 17:14; 
Dzieje 15:28,29). Dlatego nie wy­
rażają oni w żadnym wypadku zgody 
na przetaczanie im " pełnej krwi, 
krwinek czerwonych, krwinek białych, 
krwinek płytkowych ani osocza". Jest 
to - jak już wspomniałem - kwestia 
ich wiary i względy tolerancji oraz 
poszanowania cudzych przekonań re­
ligijnych nie pozwalają podejmować 
dyskusji na tej płaszczyżnie . 

Ale świadkowie Jehowy sprzeci­
wiają się stosowaniu transfuzji rów­
nież ze względów zdrowotnych. Zo­
baczmy po jakie argumenty sięgają 
oni w tym przypadku. Już na wstępie 
pragnę uprzedzić, że arsenał środków 

polemicznych jest tu ogromny. Czy 
słuszny z punktu widzenia nauki? 
Oceny w tej mierze pozostawić wypa­
da specjalistom. Z punktu widzenia 
laika argumenty wytaczane przez 
świadków Jehowy przeciwko trans­
fuzji podzielić można na dwie katego­
rie. Pierwsza, to nie rozstrzygnięta do 
końca wątpliwość, czy np. ryzyko 

~ 'Q 69-81 
ONKOLOGICZNY 
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(przemyśl, wtorki godz. 17-19) 
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powikłań hemolitycznych nie prze· 
wyższa korzyści płynących ze stoso­
wania transfuzji. 

W artykule pl. "Transfuzja krwi: 
stosowanie, nadużywanie, ryzyko'" 
(Journal of the National Association , 
z lipca 1989 r.) dr Douglas H . Posey 
jun. pisze: ,,Blisko 30 lat temu Samp­
son uznał przetaczanie krwi za zabieg 
dość niebezpieczny ( ... ). Od tego czasu 
rozpoznano i scharakteryzowano co 
najmniej 400 innych (ni ż wynik le z nie­
zgodności grup krwi - J . M .) an­
tygenów krwinek czerWonych. Nie ule­
ga wątpliwości, że ich liczba dałej 

będzie rosła, ponieważ błona komórko­
wa krwinek czerwonych ma niezwykle 
złożonlł budowę". Jeśli dodać do tego 
spustoszenia czynione obecnie przez 
wirusa HIV powodującego AIDS, 
który m o ż e być przenoszony przez 
krew i preparaty krwiopochodne, to 
stanowisko świadków Jehowy w kwe­
stii transfuzji przestaje być tak bardzo 
irracjonalne. 

Druga kategoria argumentów an­
lytransf uzyjnych da się sprowadzić 

do zagadnienia tzw. metod alternaty­
wnych. Co oznaczają te metody? Naj ­
ogólniej rzecz biorąc jest to zespół 

środków mających skutecznie elimi­
nować transfuzję krwi przy zabiegach 
operacyjnych. Istotę owych metod 
(cytuję za wydawnictwem " Jak krew 
może ocalić twoje życie?", Wath To­
wer Bibie and Tract Societ y of Pen­
nsylvania 1990) zwolennicy ich stoso­
wania objaśniają następująco : 

,,Hemoglobina zawarta w krwin­
kach czerwonych przenosi tlen 
niezbędny dla zdrowia i życia. ( ... ) 
Przyjęto ,,regułę" żeby pacjentom 
mając)m poniżej 10 g bemoglobiny ( ... ) 
przetaczać przed operacją krew. l ... ) 
w roku 1988 prof. Howard L. Zauder 
zapytaj (_ .. ) skąd się wzięła ta magicz­
na liczba? Następnie wyjaśnił: Etiolo­
gię wymagania, aby przed otrzyma­
niem środka anestetycznego pacjent 
miaJ 10 gramów hemoglobiny (Hgb), 
okrywa zasłona tradycji i mrok niewie­
dzy, nie potwierdzają jej natomiast 

dowody kliniczne ani eksperymentał-
ne". 

Dalszy wywód sprowadza się do 
tego, że w przypadku szybkiego i zna­
croego upływu krwi (np. wskutek 
wypadku lub podczas operacji) wy­
starczy uzupełnić jej o b jęt ość, przy 
czym "wypełniaczem" mogą być pre­
paraty niekrwiopochodne, np. 
roztwór fizjologiczn y soli, płyn Rin­
gera z mleczanem, dekstran i Hetast­
rach (HES), które są ,,stosunkowo 
malo toksyczne, tanie, łatwo dostępne, 
można je przechowywać w temperatu­
rze pokojowej, nie wymagają testowa­
nia zgodności (w przeciwieństwie do 

. krwi· J. M.) ani nie narażają na 
niebezpieczeństwo nabawienia się 

chorób przenoszonych przez krew". 
Dalej wskazuje się na niebagatelne 

znaczenie starannych technik opera­
cyjnych, wypełnianie (podczas zabie­
gu) płuco-serca płynem niekrvviopo- . 
chodnym, co powoduje, że krew ulega 
rozcieńczeniu i pacjent "traci wtedy 
mniej krwinek czerwonych", a także 
na możliwość obniżenia temperatury 
ciala w celu zmniejszenia zapotrzebo­
wania na tlen podczas zabiegu, stoso­
wanie skalpeli laserowych itp., itd. 
Zwolennicy metod alternatywnych 
twierdzą, że "umiejętni lekarze po­
trafią pomóc pacjentowi bez przeta­
czania krwi, które jest tak niebezpiecz-
ne". 

Nie będącfachowcem w tej dziedzi­
nie, pragnąłem jedynie zasygnalizo­
wać istnienie problemu, bez zamiaru 
choćby tyłko bardzo powierzchow­
nego jego omówienia od strony mery­
torycznej. Redakcjajest w posiadaniu 
informacji, że za przykładem innych 
ośrodków, również w przemyskim 
środowisku medycznym, świadkowie 
Jehowy zamierzają zorganizować 

dyskusję na temat praktycznego sto­
sowania metod alternatywnych wod­
niesieniu zwlaszcza do wyznawców 
ich religii. Wychodząc niejako na­
przeciw tej inicjatywie zapraszamy na 
nasze lamy lekarzy specjalistów, aby 
zechcieli się wypowiedzieć na temat 
zasygnalizowanych tu spraw. 

JERZY MAKARA 

• Mam krwawienie (}d trzech tyg(}dni. Lekarz skierował mnie do 
szpitala na skrobanie macicy. Czy zabieg jest konieczny, bolesny? 

""Jakwitja, ' wylania się Lwów .•. " 
"Jesttak;e mitzsto;,'co~wil!; . 

'~nqw wolno o ' ~iItI d,tiśpn ... . m;,iifij" 
.. ' ' . " J~~ 

W listopadzie br. minęły 3 lata każdym zebraniu raczy swych 

od pierwszego spotkania Kola współziomków poezją patrio­

Przyjaciół Lwowa, które swą sie- tyczną, liryczną, okolicznościo­

dzibę znalazło w Miejskiej Biblio- wą i kabaretową, poezją lwows­

tece Publicznej w Przeworsku . kiej ulicy . Wspólnie też śpiewają 

Inicjatywa jego powołania wysz' ballady, marsze, piosenki spopu­

la od lwowianina, mieszkającego laryzowane przez "Wesołą 

w Przeworsku od 1940 roku Ed- Lwowską Falę", nie brakuje hu-

warda Dzikiewicza, który na to 

pierwsze spotkanie zaprosił wszy­

stkich, którzy do miasta swej 

moresek Szczepcia i Tońcia. 

Szczególnym zainteresowa-

niem członków koła cieszą się 

młodości, do stron rodzinnych książki dotyczące historii miasta, 

z Kresów Wschodnich tęsknią, jego zabytków, cmentarzy, wspo­

którzy też tęsknią do samych sie- mnienia Makuszyńskiego, Janic­

bie we Lwowie, Tarnopolu, kiego, relacje z dni tragicznych, 

Złoczowie, Stanisławowie ... tęs- dni cierpienia i poniżenia. Infor­

knią za miejscami szczęśliwymi, macje o wydawnictwach wymie­

które - choć utracone - mogą niają między sobą, wzajemnie też 

ocaleć w pamięci. On też został wypożyczają sobie interesujące 

wybrany prezesem organizacji pozycje. 

i jest motorem jej działania. Bardzo uroczyste są spotkania 

Członkowie koła spotykają się świąteczne m.in. Bożonarodze­

regularnie raz w miesiącu po to, niowe. Może kiedyś, na kolejnym 

by przywołać atmosferę miasta "opłatku" pojawi się kutia, bez 

dzieciństwa i młodości, wspomi- której nie mogła się odbyć żadna 

nać ulice, zaułki i place, domy wieczerza wigilijna w polskim do­

i parki, kościoły i cmentarze, teat- mu na wschodzie, tradycję tę 

ry i hotele, kina, szkoły i nawet przenieśli zresztą kresowiacy do 

tramwaje zwane "balonami", swych rodzin. 

Wysoki Zamek i Zamarstynów, Koło podejmowało wiele inic­

Lwowski Luwr i Ossolinewn. jatyw służących rodakom miesz­

Wszystko tam było "najpiękniej- kającym na ziemiach należących 

sze" i "najlepsze" nawet .restau- do Polski przed wojną . Zbierano 

racje, jak to napisał w swym książki dla bibliotek szkolnych, 

wierszu Andrzej Cbciuk, mi es z- dewocjonalia tak potrzebne dla 

kający w Australii : odradzającej się wiary. Aktualnie 

Jest dużo miast i dużo nacji, 
wszędzie są jakieś restauracji, 
knajpy, lokale słynne, znane, 
od innych bardziej uczęszczane, 
lepsze, wykwintne i typowe! 

trwa również akcja zbierania 

książek, w tym także religijnych, 

odzieży i żywności, rozprzedawa­

ne są także ciegiełki o nominałach 

10 . . 50 tys. zł na odbudowę 

Lecz gdzie im równać si zy Lwowem? cmentarza "Orląt" we Lwowie . 

Zadziwia Jliezwykła ' więź łą- Są to dary serca od ludzi, 

. cząca członków Koła, więź cha­

rakterystyczna dla ludzi z Kre­

sów, gdzie przyjaźń, koleżeń­

stwo, miłość rozkwitały na tle 

najczęściej niezamożnych, chcą­

cych podzielić się z bardziej po­

trzebującymi. 

Towarzystwo do mieszkańców 

różnic i przeciwieństw poglądów, Przeworska wystosowało apel 

wiary,. nacji. Przynoszą na swe następującej treści: "Jeśli chcesz 

spotkania różne pamiątki drogie ocalić od zapomruenia oddane ży­

sercu , fotografie, pocztówki, ma- cie, przelaną krew, zabytki, kul­

py, czasopisma. turę, sztukę i naukę polskich 

Duszą przeworskiego koła Kresów Wschodnich - wstąp 

lwowiaków jest p. Aleksandra w nasze szeregi i wrueś swój udział 

T.ramowa, ktora tak barwnie w to szlachetne przedsięwzięcie 

umie opowiadać o latach swej bez względu na to skąd pochodzisz 

młodości, spx<lzonych w mieście i gdzie mieszkałeś przed wojną"_ 

marzeń. Wyszukuje wiersze i na ALICJA SZOZDA 

- ocena zmian czynnościowych błony śluzowej macicy, 

- pozostawione resztki jaja płodowego po poronieniu. 
- Wyłyżeczkowanie diagnostyczne macicy polega na kil- • Otrzymałem skierowanie do sanat(}riwn z p(}wodu choroby 

kakrotnym pociągnięciu łyżką, celem uzyskania materiału do serca. Przed trzema miesiącami miałem operację nerki. Niestety, 
badania mikroskopowego, który jest podstawą diagnozy, le- Komisja Lecznictwa Uzdrowiskowego odrzuciła wniosek_ Dla­
czenia. Zabieg wykonuje się w znieczuleniu ogólnym, 

czeg(}? 
krótkotrwałym (lek dożylnie), a nie na "żywo". I może być 
wykonany w warunkach ambuiatoryjnych w zależności od 
decyzji lekarza oraz stanu pacjentki. 

Wskazania: 

- Zapewne w oparciu o dokumentację stwierdzono proces 

nowotworowy nerki, który jest bezwzględnym przeciwskaza-

niem do leczenia sanatoryjnego na okres 5 lat. Z poczynionych 

- krwawienie przy podejrzeniu o nowotwór błony śluzowej obserwacji wynika bowiem, że już sama zmiana klimatu może 

maCICY, uczynnić proces nowotworowy. 

POGRANICZE 15 GRUDNIA 199~ r. 



Życie na wsi nigdy nie było sielan­
kowe. Ciężka praca, uzależnienie od 
sił przyrody niesie ryzyko i usta­
wiczną niepe"'00ść jutra. W tych wa­
runkach, aby wyjść na swoje, należy 
pracować od świtu do nocy a na 
efekt y trzeba czekać miesiące, a na wet 
lata. Stąd łatwo o apatię, o zaniżanie 
aspiracji i duchowych potrzeb. 

Ratunkiem, szczególnie w długie 
jesienno-zimowe wieczory, była kul­
tura. To muzyka, śpiew, praca w ze­
spole artystycznym wzbogacała i uat­
rakcyjniała życie na wsi oraz na­
dawała mu głębszy sens. Prawda 
"wieś kulturalna wsią gospodarną" 
była oczywista dla znawców kraju za 
miastem. 

Ale na kulturę na wsi zawsze bra­
kowało środków. Dla decydentów, 
dla władz wojewódzkich, gminnych, 
nawet dla największych orędow­
ników wsi w każdym okresie naszej 
powojennej historii - ważniejsza 
była droga, szkoła, czy ośrodek zdro­
wia, a nie świetlica czy dom kultury. 
Poza tym uważano, że w miarę roz­
woju mass mediów z kulturą, nawet 
w zapadłej wsi, doskonale można 
obcować poprzez ekran telewizora. 

Mimo takich realiów - w każdej 
gminie nie brakowało wsi, w których 
kwitło życie kulturalne. Była to 
zasługa społeczników, ludzi niespo­
kojnego ducha, zapaleńców i wizjo­
nerów. Rekrutowali się oni z inteli­
gencji wiejskiej, nauczycieli, biblio­
tekarzy, agronomów, światłych rol­
ników. Bez korzyści materialnych, 
kosztem życia rodzinnego -ludzie ci 
prowadzili zespOły artystyczne, orga­
nizowali wieczory klubowe, różnoro­
dne święta i uroczystości. Im wiele 
miejscowości zawdzięcza barwny ko­
loryt lokalny. 

Czego można było dokonać siłami 
społecznymi, najlepiej można zobra-

zować na przykładzie eksplozji 
z początkiem lat sześćdziesiątych 
wiejskich klubokawiarni. W ciągu 
dosłownie kilku lat powstało w kraju 
12 tysięcy, a na terenie obecnego 
województwa przemyskiego - 200 . 
placówek łączących cechy miejskiej 
kawiarni z czytelnią. Start nowych 
placówek nie należał do łatwych. Mur 
przepisów stawał na drodze takim 
przedsięwzięciom. Nie było etatów, 
środków i odpowiednich pomiesz­
czeń. Ale od czego inicjatywa spo­
łeczna? Kluby zakładano gdzie się 
dało. Remontowano w tym celu opu­
szczone pomieszcenia. Wystarczała 
nawet najmniejsza izba i prowizory­
czne meble, sklepowa lada i już w tak 
urządzonym klubie (bez etatów 
i środków) rozpoczynano działal· 
ność. 

Ileż dowcipów krążyło wówczas 
o młodych, że im się kawiarni za­
chciewa. Ileż pielgrzymek należało 
uskutecznić aby przekonać kompe­
tentnych urzędników czy instytucje, 
aby klubowe inicjatywy wsparły. 
Zdumiewał zakres społecznego zaan­
gażowania młodzieży przy zakłada­
niu i prowadzeniu klubów. W klubie 
prowadzono dyżury, dbano o czys­
toŚĆ a w niektórych nawet, jak np. 
w Rudzie Różanieckiej, zawieszano 
graftkprzynoszenia z domu drzewa 
na opal. 

Oczywiście na dłuższą metę nie­
możliwością było prowadzić taką 
działalność wyłącznie społecznie. 
Stąd poszukiwanie sponsorów, któ­
rymi zostają GS-y i "Ruch". W no­
wym modelu w klubach koncentro­
wało się życie społeczne i kulturalne 
wsi. Rekordy pod tym względem biły 
kluby w Bachórzu, Rybotyczach, 
Krzywczy, Siedleczce. Oferując nowy 
wzorzec spędzania wolnego czasu, 
odciągano młodzież od gospody 

a także szerzono kulturę współżycia 
i zachowania. Pamiętnikarz z Monas­
styrza wspomina: "Klub był jedynym 
miejscem na wsi, gdzie można się ze­
brać, gdzie można wziąć udział w spot­
kaniu z łekqrzem, prawnikiem. Ludzie 
chętnie przychodzą, gdy się ogłosi, że 
klub coś urządza ". 

Jesienią 1964 roku w Łopuszce 
Wielkiej k. Przeworska, w dowód 
uznania dla miejscowego środowiska, 
odbyła się uroczystość otwarcia 5-ty­
sięcznego klubu w kraju. W trzy lata 
póżniej liczba tych placówek została 
podwojona. Po stabilizacji rozwojo­
wej, z roku na rok wzbogacana była 
oferta programowa klubów. Karie­
rę zrobiła akcja "Telewizor". Za 
- zbiorowym wysiłkiem - zebrane 
pieniądze kupowano do klubów za­
zwyczaj pierwszy we wsi telewizor. 
Popularne stały się też proste formy 
teatralne: teatr przy kawie, teatry 
lalek, dziecińce letnie. Na sukces) 
tych placówek w woj. przemyskim, 
oprócz zaangażowania miejscowych 
społeczników, wpływ miało wsparcie 
animatorów życia kulturalnego Prze· 
myśla, Jarosławia, Przeworska i Lu· 
baczowa. 

Aby społecznicy mieli motywy do 
dzialań, wynagradzano ich moralnie. 
Co roku organizowano różne kon­
kursy na najlepszy klub, na najcieka­
wsze pro,!,adzenie w nich formy pra­
cy. Nie przypadkowo placówka 
w Torkach, prowadzona przez Sta· 
nisławę Nalepę, w 1968 roku 

. w konkursie na najlepszy klub 
w województwie· uzyskuje I miejs· 
ce. Ciekawe inicjatywy klubowe jak 
też ich autorzy szeroko trafiali na 
łamy prasy. 

Niestety, ideologizacja kultury 
w latach siedemdziesiątych i pogłę­
biający się kryzys gospodarczy w ko­
lejnej dekadzie spowodował regres 

w pracy tych placówek. Wówczas to 
szereg słabych klubów nie wytrzy­
mało próby czasu - rozwiązano je 
albo przemieniły się tyłko w punkty 
handlowe. Niemniej nadal były one 
niezastąpione w życiu wsi. Prawdziwa 
jednak katastrofa spotkała te 
placówki w 1990 roku. Nie dość, że 
komercjalizacja kultury stała się 
wówczas faktem a czasy mecenasu 
państ wowego bezpowrotnie minęły, 
to jeszcze zrezygnowano z ruchu 
społecznego, ze wsparcia entuzjastów 
i działaczy tych placówek. W rezul­
tacie pozbawione życzliwego klimatu 
padly wszystkie wiejskie kluby. Tym 
samym zmarnowano wieloletni doro­
bek kulturalny wsi i olbrzymi zasób 
energii ludzi zaangażowanych w dzia­
łalność klubową. 

Strata ta jest tym większa, gdy 
uzmysłowimy sobie, że luki tej dotąd 
nikomu nie udało się zapełnić. Wpra­
wdzie wieś aktualnie obsługują 
GOK-i i ich filie. Ale placówki te, 
poza nielicznymi wyjątkami, pozba­
wione odpowiednich środków i spo­
łecznego ws'parcia, prowadzą ograni­
czoną dzialalność . głównie w miejs­
cowościach, w których mają swe sie­
dziby. 

W efekcie mamy ugór, brak życia 
kulturalnego w większości wsi i w ślad 
za tym pozrywane więzi międzyludz­
kie. Kult rzeczy zaczyna zastępować 
kult piękna. Ten lepszy, bardziej god­
ny zaufania . kogo stać na bardziej 
wystawny tryb życia. A w długie 

jesienno-zimowe wieczory pozostaje 
bierne tkwienie przed telewizorem. 

Wszystkim winno nam zależeć na 
ożywieniu kulturalnym wsi. Ale 
w warunkach pustych gminnych kas 
wyjściem może być tylko powrót do 
źródeł czyli odwołanie się do spraw­
dzonych społecznikowskich tradycji. 
Jednakże ludzie-drożdże wolą być 
w cieniu. Nie dzieje się to przypad­
kowo. Potencjalni kandydaci do za­
ciągu w szeregi Siłaczek i Judymów 
widzą bowiem co spotkało wczoraj­
szych społeczników. Były animator 
życia kulturalnego przez aktualne 
władze jest ignorowany, bo prowa­
dzony przez niego kiedyś zespół 
występował na akademii l-Majowej, 
bo odebrał dyplom za zasługi dla 
województwa, bo wreszcie należał do 
jakiejś tam organizacji. Ich osiąg­
nięcia, lata pracy podciągnięte pod 
służbę totalitarnego systemu prze­
stały się liczyć. Tym samym odebrano 
im satysfakcję, zabito bakcyla 
społecznikowskich działań. 

Wieś - jak nigd y dotąd - zasobna 
jest w ludzi wykształconych, goto­
wych do społecznej służby. W zamian 
za uznanie społeczne gotowi są oni d o 
niezwykłych poświęceń i wyrzeczeń. 
Rzecz tylko w tym, aby prawda ta 
stała się oczywista dla ludzi 
zarządzających kulturą. 

MARlAN WAŻNY 

Rozkład jazdy Miejskiego Zakładu Komunikacji w Przemyślu 
LINIA NR 3 DNI ROBOCZE 

Przystanek 

Buszłowicka 5.15 5.35 5.55 6.22 630 6.55 7.15 7.35 7.55 8.15 835 8.55 9.35 10.15 1035 IU5 1135 11.55 12.15 1235 12.55 13.15 1135 13.55 t4.15 14.35 14.55 15.15 1535 15.55 16.15 1635 17.05 17.25 17.45 18.05 18.25 18.55 19.25 19.55 20.25 20.55 21J5 22.30 

Rogozińskiego Szpital 16 36 56 23 li 56 16 16 56 16 16 56 16 t6 16 16 16 56 t6 16 56 16 16 56 16 16 56 16 16 56 16 16 06 26 46 06 26 56 26 56 26 56 16 31 

BoreIowsbego Szkoła 17 17 57 24 12 57 17 17 57 17 17 57 17 17 17 17 17 57 t7 17 57 17 17 57 17 17 57 17 17 57 17 17 07 27 47 07 27 57 27 57 27 57 17 32 

Krasińskiego Bema 18 18 58 25 33 58 18 18 58 18 18 58 18 t8 18 18 18 58 18 18 58 18 18 58 18 18 58 18 38 58 18 18 08 2i 48 08 2.1 58 28 58 28 58 18 33 

PI. KOnslytugi 20 40 6.00 27 35 7.00 20 40 8.00 20 40 9.00 40 20 40 20 40 12.00 20 40 13.00 20 40 14.00 20 40 15.00 20 40 16.00 20 40 10 lO 50 10 lO 19.00 lO 20.00 lO 21.00 40 lj 

Jagiellońsła 22 42 02 29 17 Q2 22 42 02 22 42 Q2 42 22 42 22 42 02 22 42 Q2 22 42 02 22 42 02 22 42 02 22 42 12 12 52 18.12 12 02 12 02 12 21.02 42 2237 

SkJwackiego LO. 5.10 25 45 05 12 40 05 25 45 05 25 45 05 45 25 45 25 45 05 25 45 05 25 45 05 25 45 05 25 45 05 25 45 15 15 55 15 05 35 05 15 45 zb 

SkJwackiego Poczta II 26 46 06 11 41 06 26 46 06 26 46 06 46 26 46 26 46 06 26 46 06 26 46 06 26 46 06 26 46 06 26 46 16 36 56 16 06 36 06 16 46 

SkJwackiego Szpital 12 27 47 07 J4 42 07 27 47 07 27 47 07 47 27 47 27 47 07 27 47 07 27 47 07 27 47 07 27 47 07 27 47 17 J7 57 17 07 37 07 17 47 , 
SkJwackiego hll.M ehl 14 29 49 09 16 44 09 29 49 09 29 49 09 49 29 49 29 49 09 29 49 09 29 49 09 29 49 09 29 49 09 29 49 19 39 59 19 09 19 09 39 49 

SkJwacbego Dńaki DlI. 15 lO 50 10 17 45 10 lO 50 10 30 50 10 50 lO 50 lO 50 10 10 50 10 lO 50 10 lO 50 10 lO 50 10 lO 50 20 40 18.00 40 10 40 10 40 50 

SkJwackiego PoIClla·AIIn t7 12 52 12 19 47 12 12 52 12 12 52 12 52 12 52 12 52 12 12 52 12 12 52 12 12 52 12 12 52 12 12 52 22 42 02 42 12 42 12 42 52 

Piłula Kn}'ŻÓwka 18 J3 51 IJ 40 48 13 13 51 11 J3 53 IJ 53 13 51 11 51 IJ 11 51 11 13 51 11 11 51 11 11 51 11 11 51 2l 41 Ol 41 11 41 11 41 51 

lA ,,Mera·Polna" 5.20 5.35 5.55 6.15 6.42 6.50 7.15 7.35 7.55 8.15 835 8.55 9.15 9.55 10.35 10.55 1135 11.55 12.15 1235 12.55 IW 1135 13.55 14.15 14.35 14.55 15.15 1535 15.55 16.15 IW 16.55 17.25 17.45 18.05 18.45 1915 1945 20.15 20.45 21.55 

lA "Mera·Polna" 5.25 5.45 6.05 6.25 6.45 7.05 7.25 7.45 8.05 825 8.45 9.05 9.25 10.05 10.45 11.05 11.45 12.05 12.25 12.45 13.05 13.25 13.45 14.05 14.25 14.45 15.05 15.25 15.45 16.05 16.15 16.55 17.15 1735 17.55 18.15 18.55 19.25 19.55 20.25 W.55 22.05 

Piłula Kn)iówka 27 47 07 27 47 07 27 47 07 27 47 07 27 07 47 07 47 07 27 47 07 27 47 07 27 47 1)7 27 47 07 J7 57 17 17 57 17 57 27 57 27 57 07 
I 

SkJwackiego PoIIClla·A.!tra 2.1 48 08 28 48 08 2.1 48 08 28 48 08 28 08 48 08 48 08 2.1 48 08 21 48 08 2.1 48 08 2.1 48 08 18, 58 18 18 58 18 58 28 58 2S 58 08 

SkJwackiego Dńaki DlL lO 50 10 30 50 10 lO 50 10 lO 50 10 lO 10 50 10 50 10 lO 50 10 lO 50 10 lO 50 10 lO 50 10 40 17.00 20 40 18.00 20 19.00 lO 20.00 lO 21.00 10 

SkJwacbego lody Mebl II 5t II 31 51 Il li 51 Il li 51 tl li Il 51 II 51 II 31 51 II li 51 II li 51 II li 51 II 41 Ol 21 41 Ol 21 Ol li Ol li Ol Il 

SkJwacłiego Szpital 11 51 IJ 13 51 IJ 11 51 IJ 11 51 11 JJ IJ 51 iJ 51 11 11 51 11 JJ 51 11 JJ 51 11 JJ 51 11 41 Ol 2l 41 Ol 21 Ol JJ Ol 11 Ol 11 

SkJwackiego poczta 34 54 14 14 54 14 J4 54 14 14 54 14 J4 t4 54 14 54 14 J4 54 14 J4 54 14 J4 54 14 J4 54 14 44 04 24 44 04 24 04 J4 04 J4 04 14 

SkJwacbego Bibtiottka 16 56 16 16 56 16 16 56 16 36 56 t6 16 16 56 16 56 16 16 56 16 16 56 16 16 56 16 16 56 16 46 06 26 46 06 26 06 16 06 16 06 16 

Jagiellońska 18 58 18 18 58 t8 18 58 18 18 58 18 18 58 18 58 18 18 58 18 18 58 18 18 58 18 18 58 18 48 08 2.1 48 08 28 08 18 08 18 08 18 

PI. KOnsl)1ugi 40 6.00 20 40 7.00 20 40 8.00 20 40 9.00 40 20 11.00 20 12.00 20 40 13.00 W 40 14.00 20 40 15.00 20 40 16.00 20 50 10 lO 50 10 lO 10 40 10 40 10 20 

Krasińskiego Bema 42 Q2 22 42 02 22 42 Q2 22 42 Q2 42 22 Q2 22 02 22 42 02 22 42 02 22 42 Q2 22 42 02 22 52 12 12 52 12 12 12 42 12 42 t2 22 

Borelows1:iego Szkoła 41 03 23 41 03 23 43 03 23 43 03 41 23 Ol lJ Ol 23 41 Ol 23 41 Ol 23 43 Ol 23 41 Ol 2l 51 11 11 53 11 11 13 41 11 41 13 23 

Rogozińskiego Szpital 44 04 24 44 04 24 44 04 24 44 04 44 24 04 24 04 24 44 04 24 44 04 24 44 04 24 44 04 24 54 14 J4 54 14 J4 14 44 14 44 14 24 

Buszłowicl:a 5.45 6.05 6.25 6.45 7.05 7.25 7.45 8.05 8.25 8.45 9.05 9.45 10.25 11.05 11.25 12.05 12.25 12.45 ll.O5 13.25 13.45 14.05 14.25 14.45 t5.05 15.25 15.45 16.05 16.25 16.55 17.15 1735 17.55 18.15 1835 19.15 19.45 20.15 20.45 21.15 22.25 
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_" Kto r.Q~iążeproblem" grapiC/zneg~piekła? 
i;" ' . . ' . ' , '. I " .~ " .' 

.1 Kto przyłączy się' do projektu "GRANKORD"? 
Stan obstrukcyjny . to najwlaś-

ciwsze określenie dramatycznej, pato­
logicznej sytuacji utrzymującej się od 
lat na przejściu granicznym w Medy­
ce. Sytuacja z dnia na dzień ulega 
pogorszeniu. Na jej stan bezpośredni 
wpływ ma wydłużający się do granic 
absurdu czas wyczekiwania' na od­
prawę celną. Być może rekord tygod­
niowego koczowania na pograniczu, 
bezsilności, bandytyzmu i prostytucji 
- stanie się w najbliższym czasie 
utrwaloną rzeczywistością, z którą 

wszyscy się pogodzą: 
Licząca 522 km granica Polski 

z Ukrainą posiada 3 przejścia (!) 
- 2 kolejowe ijedno drogowe, w Me­
dyce. 

Owe wąskie gardło jest jedyną 

przyczyną ogólnej apatii i zniechęce­
nia ludzi prowadzących, lub zamie­
rzających prowadzić, interesy z sąsia­
dami zza wschodniej granicy. Jest 
również przyczyną strat nie do od­
robienia.Jeśli prawdą jest, że dążymy 
do rynku, w którym czas to pieniądze 
to tracimy je odstraszając ludzi od 
podróżowania lub zmuszając ich d o 
wyczekiwania na granicy. 

Czy można zmniejszyć straty w ist­
niejącym układzie granicznym? - za­
pytałem konsula handlowego w Age­
ncji Konsularnej RP we Lwowie, pa­
na Andrzeja Z i n s e r I i n g a, który 
jest jednocześnie autorem niezwykle 
interesującego projektu pod nazwą 
"GRANKORD". 

"Władze naszych krajów zadecydo­
wały, że dla odci1lżenia przejścia 

w Medyce roch samóchodów ciężaro­
wych będzie przeniesiony do miejsco­
wości Korczowa-Krakowiec. Ale nowe 
przejście trzeba dopiero budować. Bu-

·z·_·· ........ , 
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Z 

granicy 
ci1lg dalszy ze str. 

kontener na śmieci, płatny ustęp, 
restauracja, kioski z artykułami 
spożywczymi. Urząd Gminy 
opracował plan zagospodarowa­
nia przygranicmych terenów. 
Staną na nim obiekty handlowe 
i usługowe, będzie utwardzony 
plac dla TIR-ów, strzeżony par­
king dla samochodów osobo­
wych, hotel. Ogłoszono przetarg 
na grunty przemaczone na ten 
cel, cena wywoławcza - 2 mld zł 
za hektar. Chętni już się zgłasza­
ją. Przejście granicme dla ludzi 
z inicjatywą - . to możliwość zro­
bienia dobrego interesu, tu 
można pomnożyć posiadany ka­
pitał. Zarobią bimesmeni, zarobi 
gmina. Dla przykładu: 700 mln 
złotych zapłaciła CentralaProdu­
któw Naftowych za plac, na któ­
rym buduje stację benzynową. 

Do kasy UG wpływają pieniądze 
za czynsze dzierżawne i podatki. 
Jeszcze tego niewiele, ale będzie 
więcej· 
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dżety Polski i Ukrainy nie są zrów­
noważone. Koniecznym więc wydaje 
się włączenie kapitału prywatnego 
'w rozbudowę sieci przejść granicznych. 
Oczywiście wszystko pod czujnym 
okiem władz zainteresowanych 
państw. Chyba, że mają rację ci, któ­
rzy mówią o działaniu na granicy ma­
fii, dla której stan istniejący, a zatem 
protekcje i ulatwienia są źródłem do­
chodów w walutach wymienialnych. 
Myślę, żejesttojednak tylko plotka ... 
Zapewne działa przyzwyczajenie - je­
dno przejście graniczne na republikę. 
Latami tak było. Po co zmieniać, jeśli 
za to trzeba jeszcze płacić? Coś się 
chyba jednak zmienia na lepsze w na­
szych stosunkach. W lwowskiej gaze­
cie, organie "Ruchu ", ukazał się wy­
wiad z pełniącym obowiązki ambasa­
dora w Warszawie panem Teodozijem 
Starakiem. Według niego, w.5ród liczą­
cych się polityków polskich nie majuż 
nast~ojów antyukraińskich. Natomiast 
są wśród rządzących Ukrainą osoby 
o nastrojach antypolskich. Takie 
stwierdzenie oficjalnej osobistości 
świadczy, że idzie nowe. Powróćmy do 
problemów związanych z granicą ... 
Grozi nam, że już niedługo transport 
z Zachodu na Ukrainę pójdzie przez 
Słowację. Tymczasem w Polsce roz­
waża się budowę płatnych, prywatnych 
autostrad. Zapewne sprawa ta będzie 
załatwiona jeszcze w br. Czemu więc 
nie byłoby możliwe zbudowanie.przej­
ścia granicznego opartego na komer­
cyjnej eksploatacji jego infrastruktu­
ry? To, że nie mamy takich przejść, nie 
może być przeszkodą. Drogi też były 
państwowe, a mają' być i prywatne. Nie 
można odrzucać takich przejść. Inaczej 
- jeszcze długo pozostaniemy świad-

kami pr ze pra w przez Medykę. Jeśli 
myśli się o przejściach komercyjnych, 
można pozostawić dzisiejsze przejście 
w Medyce bezpłatnym, otwierając dal­
sze· płatne, oparte o komercyjne 
zasady. 

»GRANKORD« będzie przedsię­

biorstwem mającym zbudować i użyt­
kować przez określony, gwarantowany 
przez państwo czas, in/raStrokturę jed­
nego lub pewnej ilości przejść granicz­
nych - po polskiej stronie. Oczywiście 
konsorcjum to powinno przynieść do­
chód jego założycielom, po.5ród któ­
rych powinny znaleźć się instytucje 
państwowe, gminne, komunalne, pry­
watne. Przejścia ograniczonego ruchu 
obywateli sąsiednich państw powinny 
być wzniesione przy udziale kapitałów 
polskich i ew. ukraińskich. A to co 
najislOtniejsze: przejścia te udostę­

pnione powinny być wyłącznie dla oby­
wateli i przewoźników polskich i ukrai­
nskich. Bez tirów bulgarskich, romuńs­
kich i innych sami swoi. Gdy stwo­
rzymy »GRANKOR«, wygramy czas, 
a więc straty będą mniejsze/". 

Niczym gwiazdka z nieba objawiła 
się więc kolejna szansa na rozwiąza­
nie jednego z najbardziej drażliwych 
problemów gospodarczo-politycz­
nych tegionu. Pan Zinserling liczy na 
poparcie przedsiębiorców "sClany 
wschodniej". Ja uważam, że "GRA­
NKORD" zainteresować powinien 
również lokalnych polityków, którzy 
jakże często przemawiają nie progra­
mami, lecz nienawiścią we wzajem-

. nym się opluwaniu. Zaistniał kon­
kret, który niezwłocznie należałoby 
realizować. Kto się wykaże pano­
wie? 

MAREK CYNKAR 

Tak "troszczą się" o utrzymanie czystości w przygranicznych ubikacjach ich 
użytkownicy. 

"Desant" 
ciąg dalszy ze sir. l 

dosiadają już hondy czy kawasaki, ale motorem helikoptera nie dogonisz. 
A właśnie nadlatujące z Ukrainy helikoptery, ze znakiem czerwonej 
gwiazdy, urządzały ostatnio polskim służbom ostre sprawdziany. 

*** 
Najgłośniejszy był "desant" z 17 listopada, kiedy to w Piaskach niedaleko 

Radymna, na oczach niemal połowy wsi, z zawieszonego nisko nad ziemią 
helikoptera wyskoczyła grupa śniadych mężcZ)'m. Po wielogodzinnej akcji, 
u udziałem k.ilkudziesięciu funkcjonariuszy Straży Granicznej oraz policji, 
wyłapano "zrzutków". Było ich 29 7 obywateli Pakistanu i 22 Hindusów. 
Polska miała być dla nich tranzytem w długiej podróży na wymarzony 
Zachód. Za przerzut płacili podobno "przewożnikom" po 1500 dolarów 
- ogromną jak dla przeciętnego Pakistańczyka sumę. Po polskiej stronie 
czekali na nich organizatorzy całej akcji - jeden Polak (zamieszkały w woj. 
kieleckim) oraz dwaj Rumuni. Dotarli oni do Piasków wynajętą w Prze­
myślu taksówką. To oni wynajęli również autokar, którym Hindusi 
i Pakistańczycy mieli kontynuować eskapadę. 

Cała akcja zatrzymywania "zrzutków" oraz organizatorów "desantu" 
była dość dokładnie opisana w prasie codziennej. Warto wszakże, z pewnej 
perspektywy czasowej, powrócić do tej sprawy, przybliżając nie tyle same 
fakty, co raczej tło i atmosferę towarzyszącą wydarzeniu. 

*** 
Jeszcze dobrze nie odsapnięto po udaremnieniu "desantu", gdy _. jak 

sępy - rzucili się na ten temat dziennikarze. Obowiązywało wprawdzie 
ostre embargo na informacje o zatrzymaniu "zrzu tków" i "przewoźników", 
jednak każdy pismak ma swoje sposoby, aby czegoś się dowiedzieć. 
Wkrótce we wszystkich lokalnych i niektórych ogólnopolskich gazetach 
pojawiły się pierwsze, pisane"na gorąco" artykuły. Opisy różniły się nieco 
w szczegółach. Niektóre materialy sugerowały, iż w przerzut mógł być 
zamieszany przemyski taksówkarz. Spekulowano też na temat powiązań 
organizatorów "desantu" z Biurem Turystyki "Juwentur" oraz ... Urzędem 
Wojewódzkim w Przemyślu, bowiem to właśnie wynajęty w "Juwenturze" 
autokar Urzędu Wojewódzkiego czekal na "zrzutków" w Piaskach. 

*** 
Redakcja "Pogranicza". Pewnego ranka wpada podekscytowany męż-

czyzna. Szuka, współpracującego z "Pograniczem" korespondenta "Gaze­
ty Wyborczej", któremu zamierza skuć mordę. Mówi, że jest tym wynaję­
tym do Piasków kierowcą taksówki. Twierdzi, że gazety wyrządziły mu 
krzywdę sugerując, iż mógl mieć jakieś powiązania z organizatorami 
"desantu". A on przecież tylko odbył zwyczajny, no, może nieco dłuższy 
kurs. Zanim sprawa się wyjaśniła, przesiedział prawie całą dobę w Straży 
Graniemej. 

W podobnej dwumacmej sytuacji znalazł się "Juwentur", w którym 
złożono zamówienie na autokar oraz Urząd Wojewódzki, który owego 
autokaru jest właścicielem. 

Zrobiono ze mnie ruskiego mafioso! . denerwuje się taksówkarz. 
Ostatecmie bójki w redakcji nie było. Obaj panowie, taksówkarz i kore­
spondent "Wyborczej", dochodzą do porozumienia. Wkrótce gazety 
prostują początkowe, wynikające z pośpiechu i niedoinformowania, przei­
naczenia. 

*** 
Korczowa, rejon "desantu". Dwaj żołnierze spotkani niedaleko strażnicy 

Straży Granicznej są zawodowo nieufni, nie puszczają pary z ust na temat 
"zrzutu". Narzekają, że pracy coraz więcej. Niechętnie widzą obcych 
w rejonie granicy. Obcy przysparzają im roboty. Odradzają jazdę do 
Piasków. Tam ciągle się teraz kręcą jacyś dziennikarze. Ludzie nie mają do 
nich zaufania, mogą przegonić, poszczuć psami. 

*** 
Piaski. Niewielka wioska leżąca obok starej betonowej szosy. Wbrew 

prognozom żołnierzy, mieszkańcy chętnie podejmują temat. Pokazują 
miejsce "zrzutu". Pierwsze wypatrzyły helikopter dzieci. Pobiegły gromadą 
w kierunku maszyny i to zapewne było przyczyną, że pilot zrezygnował 
z wysadzenia pasażerów tuż przy szosie, a uczynił to, w chwilę póżniej, pod 
lasem. Kto wie, gdyby nie ta korekta, to być może "desant" miałby inny 
finał. 
Mają więc Piaski sensację, jest o czym gadać, ale też wyczuwa się element 

zagrożenia. 
- A jak przyjdą Ruskie zemścić się za nieudany przerzut? Kto nas wtedy 

obroni? 
Znowu dostaje się żurnalistom. Gazety podaty, że to sołtys zadzwonił po 

Straż Graniczną. A przecież pół wioski widzialo wydarzenie, wszyscy mieli 
świadomość, że trzeba szybko zawiadomić wojsko, mieszkają przecież 
niedaleko granicy. Zgoda, dzwoniono od soltysa, ale tylko on ma we wsi 
telefon. Trochę czasu musi upłynąć, zanim obawy przed "ruską mafią" 
ustąpią. 

*** 
M ościska. Po ukraińskiej stronie informacje o "desancie" przyjmowane 

są z niedowierzaniem. O tym się tu nie pisze w gazetach. Milicjanci na 
miejscowym posterunku wiedzą o incydencie, ale nie znają żadnych 
szczegółów. Zresztą oni żyją innymi problemami. 

Wcześniejsze naruszenia przestrzeni powietrmej Polski były przez Ukrai­
nę kwestionowane. Zapewne "desant" w Piaskach zmobilizuje odpowied­
nie służby do energiczniejszego zajęcia się tymi sprawami. 

Ludziom z Mościsk imponuje rozmach przerzutowej akcji, ale - jak 
twierdzą - znają skromniejsze i skuteczniejsze sposoby forsowania grani-
cy. 

Ja bym takiego za sto dolarów przeszmuglował - mówi jeden 
z mężczyzn. Diabli wiedzą, może by i przeszmuglował, ale szukaj w Mościs-
kach PakistańcZ)'ka. . 

*** 
Kilka zorganizowanych prób przerzutu przez granice dużych grup ludzi 

zmusza dowództwo Bieszczadzkiego Oddziału Straży Granicznej do pod­
jęcia dodatkowych dzialań zabezpieczających. Szczelność granicy limitują 
przede wszystkim dwa czynniki - ludzie i sprzęt. 

- Nie przydałby się wam helikopter - pytam jednego z oficerów. 
- Panie, wiesz pan ile kosztuje eksploatacja takiej maszyny? To by nam 

zżarło cały budżet... - odpowiada. 
N o właśnie. Tak więc, własne nogi i lornetka zapewne długo jeszcze będą 

głównymi atutami naszych strażników granicy. 
ZDZISLA WSZELIGA 

POGRANICZE 15 GRUDNIA 1992 r. 



KALENDARIUM - GRUDZIEŃ 

15. 1859 Ur. się Ludwik ZamenhoIT, lekarz - okulista i poliglota, twórca 
esperanto. 

16. 1980 Odsłonięcie pomnika Poległych Stoczniowców w Gdańsky. 
17. 1903 Bracia Wilbur i Orville Wright, amerykańscy konstruktorzy - piloci 

dokonali pierwszego udanego lotu samolotem własnej konstrukcji 
z silnikiem spalinowym. 

18. 1941 Ur. się Jan Kowalczyk, doskonały jeździec, złoty i srebrny medalista 
olimpijski, wielokrotny mistrz Polski. 

19.1954 Zm. Ludwik Solski, wybitny aktor i reżyser. 
20. 1970 VI Plenum KC PZPR powołało na I sekretarza E. Gierka. 

1968 Zm. John Steinbeck, pisarz amerykański, laureat literackiej Nagrody 
Nobla w 1962r., autor m.in. znanej powieści "Na wschód od Edenu". 

21. 1919 W Warszawie powstał Polski Związek Piłki Nożnej. 

"Melbud" 
dementuje 

W nr. 47 Waszego Tygodnika "Po­

granicze" z 24.11.1992, w Autonomi­

cznej kolumnie autorów niezależnych 

STOP nr 32, ukazał się wywiad z b. 

likwidatorem PMB w Dachnowie, 

dotyczący sposobu likwidacji ww. 

przedsiębiorstwa. 

Udzielający wywiadu w jednej 

z odpowiedzi stwierdza, że obecny 

Oprac. J.B. 

likwidator p. Józef Witkoś wyłudził 

w Naszej Spółce 40 mp kamienia. 

Zarząd Społk.i ,,Melbud" zs. w Dach­

nowie z całą stanowczością i zgodnie 

z rzeczywistością stwierdza, że jest 

to nieprawdą. Pan Józef Witkoś 

k u p i ł a nie wyłudził kamień, na co 

są odpowiednie dokumenty i w każ­

dej chwili przedstawimy je do spraw­

dzenia odpowiednim organom kont­

rolnym. 

Prosimy o zamieszczenie powyż­

szego wyjaśnienia na łamach Wasze­

go Tygodnika. 

Zarząd Spółki: 

Slotwiński Jan 

Dziechciarz Kazimierz 

Dragan Wojciech 

P RZYPOMINAMY O konkursie na najlepsze­

go sportowca ziemi lubaczowskiej W 1992 r. 

Zgłoszenia kandydatów - indywidualne lub zbioro­

we - prosimy nadsyłać na adres redakcji: ul. Sien­

kiewicza 15, 37-611 Cieszanów - do 31 grudnia br. 

(wraz z kuponem). 

Konkurs 
na najlepszego sportowca 

Ziemi Luhaczowskiej 
w roku 1992 [KUPON I 

POGRANICZE 15 GRUDNIA 1992 r. 

Jadąc na spotkanie z posłami SLD zastanawiałem się, 

ilu chętnych przybędzie do Rzeszowskiej Filharmonii, 

jakie będą ich nastroje i oczekiwania. To, co zobaczyłem 

i usłyszałem przeszło wszelkie wyobrażenia. Kilkuminu­

towa owacja na stojąco sali zapełnionej do ostatniego 

miejsca, wystąpienie posłów przerywane gorącymi oklas­

kami. To nie było wymuszone i zaplanowane . był to znak 

protestu bezrobótnych, pracujących jeszcze, ale niepew­

nych o swój byt robotników, emerytów i rencistów 

- żyjących na granicy przetrwania. Ludzi oszukanych 

przez władze, szukających jak tonący powietrza - prawa 

do godnego życia. Ci ludzie przyszli tu z nadzieją i sądzę, 

że z iskierką tej nadziei odeszli. 

Przemiany zachodzące w kraju są nieodwracalne. Do 

tego nikt na sali nie miał wątpliwości, nie ma też żadnego 

zagrożenia powrotu realnego socjalizmu. Chodziło o to, 

żeby transformacja, jaką przechodzimy przebiegała pra­

widłowo i rozumnie, by nie ucierpieli na niej najwięcej ci, 

którzy ją wywołali - robotnicy, rolnicy, a teraz ponoszą 

tego najsroższe konsekwencje. 

Polska lewica chce wrócić do współrządzenia według 

wzorca zachodniego - na równych prawach z innymi 

ugrupowaniami politycznymi. Sądząc po reakcji elek­

toratu na sali, nie plamiąc zasad demokracji, takie szanse 

istnieją· 

A teraz kilka szczegółów z dyskusji. 

Pytania z sali: Co dalej z bezrobociem? Dlaczego A. 

Kwaśniewski przepraszał PSL? Dlaczego postawa lewicy 

jest pasywna? Przedstawić jasną linię programową ... 

Odpowiada Aleksander Kwaśniewski: 

- Bezrobocie jest wynikiem nieudolności ekipy 

rządowej, poprzemy wszelkie inicjatywy w tym zakresie. 

. PSL przeprosiłem z własnej inicjatywy za krzywd y, jakich 

doznało ze strony PZPR w okresie monorządów, czas te 

sprawy uporządkować. Widzimy w PSL ewentualnego 

sojusznika w przyszłych wyborach. Linia programowa 

zostanie wkrótce przedstawiona. Pasywność pozornie 

wynika z niedopuszczania w takim zakresie jak innych do 

środków masowego przekazu. 
Pytania: Co sądzą o rządach p. premier Suchockiej? 

Proszę ocenić postawę gen. Jaruzelskiego (oklaski na 

sali). Co sądzi prezydent o lewicy? Czy musimy wszystko 

Błędne 
\ 

koło, 

(młyńskie) 

Wjeżdżając do Nowego Lublińca 
po lewej stronie za mostem, napoty­

kamy stary zniszczony budynek 
młyna wodnego. Jego wiekowa trady­
cja każe nie dopuścić do całkowitej 

ruiny. W tej chwili młyn należy do 
PGR Zakład w Nowym Lublińcu. Do 
niedawna mieszkala tam rodzina p. 

Bliżniaków. Znalazł się chętny p. 
Władysław W., który chce zakupić tę 

budowlę wraz z przylegIą posesją i za­
dać sobie trudu odbudowy i przyc 
wrócenie do życia potrzebnej w tym 

regionie inwestycji. Cóż z tego jak nie 
pozwalają na to aktualne uregulowa­

nia prawne. P. Władysław wydeptał 
już ścieżki do stosownych instytucji, 
jego oferta leży w Agencji Własności 

Rołnej Skarbu Państwa w Rzeszowie. 

Spróbujmy mu pomóc w jego 
światłym i trudnym przedsięwzięciu. 

Na zdjęciach: młyn i jego siła 

napędowa - wijąca się rzeczka. 

Fab. 

rujnować, aby zaczynać od nowa? Sprawa książki Potoc­

kiej. Co sądzą o działalności min. Lewandowskiego? 

Odpowiada Leszek Miller: 

Pani premier Suchocka jest bardzo sympatyczną ko­

bietą, lecz naprędce przez nią stworzony rząd nie ma do 

tej pory programu działania. Gen. Jaruzelski przygoto­

wywał przez kilka lat plan przekazania władzy w inne 

ręce. Odegrali tu również swoją rolę radykalni działacze 

partii. Jest jego zasługą łagodna transformacja z władzy 

komunistycznej do kapitalistycznej. Prezydent udzielił 

ostatnio wywiadu dla "Trybuny". Podkreślił znaczenie 

jego lewej nogi dla równowagi w kraju. Każde cywilizo­

wane państwo nie rujnuje tego, co jego poprzednik 

dokonał, buduje na zrębach tych dokonań. Bzdurąjest to, 

że za PRL nic się nie robiło, tylko rujnowalo i kradło. 

W sprawie ksiątki pani Potockiej sprawajestjednoznacz­

na. Okruchy faktów z kuluarów Sejmu przeplatają się zjej 

bujną fantazją. Na zachodzie nikt by takiej książki nie 

wydal. Pan minister Lewandowski nic przez trzy lata nie 

stworzył, a sprzedaje to, co wybudowała PRL. 

Pytania z sali: Co dalej z 630 tys. ludzi, którzy stracili 

zasiłki dla bezrobotnych? Czy SLD jest za upadkiem 

rządu Suchockiej? Dlaczego gnębi się tych, co władzę dla 

kogoś wywalczyli? 

Odpowiada Józer Oleksy: 

-- Wręcz beznadziejna sytuacja dla ludzi, którzy utracili 
zasiłki, pomoc społeczna nie podoła wypłatom zapomóg. 

Lewica nie jest za upadkiem rządu premier Suchockiej, bo 

każda zmiana rządu uderza w społeczeństwo. Jesteśmy 

w opozycji, ale konstruktywnej. Obecnie rządzący 

występują w roli zdobywców. Wydaje im się, że mogą 

z ofiarami zrobić to, co im się podoba. 

Pytanie: Czy zachód nie wstrzyma pomocy finansowej 

dla Polski, gdy współrządzić będzie lewica? Jakie jest 

stanowisko SLD w sprawie referendum na temat karal­

ności za aborcję? 

Aleksander Kwaśniewski: Płonne są obawy 

o przyszłość kraju, gdy do władzy dojdzie lewica -zachód 

nie dopuści do przepaści między EWG i pal1stwami 

postkomunistycznymi, pewne procesy są nieodwracalne. 
W sprawie referendum stanowisko jest jawne -- jesteśmy 

za. 
NotowaJ R. KACZKA 

5~ 



Wiadomości sportowe 
PIĘKNY AKORD SZPADZISTÓW 

Bardzo udanie zakończyli tegoro­
C711y sezon startowy szpadziści ja­
rosławskiego Startu, którzy niedaw­
no wzięli udział w Turnieju Szermier­
czym o "Puchar Gryfa Mieleckiego" . 

Oprócz nich, w imprezie zorganizo­
wanej pod patronatem prezydenta 
Mielca, rywaJizowali również repre­
zentanci Pałacu M!odzieży Tarnów, 
Karpat Krosno i miejscowego Gryfa. 

POROZMAWIAJĄ O SZCZYPIÓRNIAKU 
Nasze województwo, posiadające 

obecnie dwa II-ligowe zespoły piłki 
ręc711ej: Czuwaj Przemyśl (mężczy­

żni) i Jarosławski Klub Sportowy 
(kobiety), najeży do grona wyróżnia­
jących się w tej dyscyplinie okręgów 
w kraju . I chociaż by! już bardziej 
"tłusty okres" w historii regionalnego 
szczypiórniaka (m.in. "siódemka" 
JKS występowała w ekstraklasie oraz 
prowadzono rozgrywki klasy wo­
jewódzkiej kobiet), trzeba się cieszyć 

z aktualnego stanu posiadania, a jed­
nocześnie myśleć o rozwoju tego spo­
rtu. Temu celowi sprzyjać powinno 
m.in. zebranie sprawozdawczo-wy­
borcze Okręgowego Związku Piłki 

Ręc711ej w Przemyślu, które odbędzie 
się 16 grudnia. Miejscem obrad 
będzie świetlica KKS Czuwaj . 
Początek zebrania, na które zaprasza 
się sympatyków szczypiórniaka, 
o godz. 18. 

(w.) 

POŻEGNANIE Z "SIÓDEMKĄ" 
Rozstanie ze sportem bywa różne. 

Szczypiorniści przemyskiego Czuwa­
ju _ ... Wiesław Wanat i Marek Ci­

choński zapamiętają ten moment 

z pewnością jak najdłużej i z jak 
najlepszej strony. Ich pożegnanie 

z ukochaną dyscypliną sportową, po 

wieloletnich zmaganiach na ligowych 

boiskach, miało bowiem uroczysty 

charakter. Przed rozpoczęciem mist­
rzowskiego meczu z Polonią Elbląg 
w Przemyślu - Wanata i Cichońskie­

go wyściskali klubowi działacze, nie­

dawni jeszcze koledzy z boiska, k,ibi­
ce. Obu też wręczono kwiaty i upo­

minki. 
36-letni W,. Wanat swoją przygodę 

z piłką ręczną rozpoczął jeszcze 
w szkole podstawowej. Póżniej trafi! 
do Czuwaju, z którym w 1978 r., po 

raz pierwszy w dziejach tego klubu, 
wywalczy! upragniony awans do II 
ligi. Z tamtej drużyny grają do dziś 

tyłko Ryszard Tkaczyk i Stanisław 

Halicz (obaj w macierzystym Czuwa-

ju) oraz Kazimierz Wiśniowski (w 
Niemczech). Razem z "kolejarską 

siódemką" skrzydlowy W. Wanat 
przeżywaj wzloty i upadki. Gdy 
zespół znalazl się w potrzebie, nie 
odmówił pomocy, chociaż praktycz­
nie nie trenowal już przez kilka lat. 

31-letni M. Cichoński, który rów­
nież postanowii zakończyć czynną 

karierę zawodową, z pewnością przy­
dalby się jeszcze Czuwaj owi , tym bar­
dziej, że przemyskiej "siódemce" bra­
kuje teraz dobrego "kołowego". Ze 
szczypiorniakiem związal się w Szko­
le Podstawowej nr 2, skąd następnie 
trafił do zasańskiego klubu. Z nim też 
kilka razy wywalczył awans do II ligi, 
naJeżącdo wyróżniających się zawod­
ników. Podobnie, jak jego starszy 
klubowy kolega - W. Wanat 

dostąpił zaszczytu reprezentowa­
nia barw narodowych reprezentacji 
na Mistrzostwach Europy Federacji 
Kolejarz w piłce ręcznej, które roze­
grano w Niemczech i Francji. 

(wh.) 

" GUMA" 

WCIĄŻ W NIEŁASCE 
Nie ma jakoś szczęścia do selekcjonera kadry narodowej piłkarzy jeden 

z najlepszych aktualnie polskich zawodników ··· · Jerzy Podbrożny. Popularny 

"Guma", wychowanek przemyskiej Polnej (pierwszym jego trenerem był Jerzy 

Bandrowicz), potem futbolista Resovii, Igloopolu Dębica i obecnie Lecha 

Poznań, jest wyraźnie w niełasce trenera Andrzeja Strejlaua. Co prawda, kilka 

miesięcy temu powołalon Jurka na wyjazdowy mecz z reprezentacją Szwecji, 

ale dał mu szansę wyjścia na boisko dopiero przy stanie 3:0 dla gospodarzy. 

Jasne, że w takiej sytuacji (przypomnijmy: Polska przegrała to spotkanie aż 0:5) 

"Guma" nie mógł zademonstrować wszystkich swoich umiejętności 

i możliwości. Póżniej, już po rozgrywkach ligowych, A. Strejlau chcial zabrać 

Podbrożnego na tournee po Ameryce, ale Jurek przedstawił zaświadczenie 

lekarskie o kontuzji i nie zabrał się na ten atrakcyjny wyjazd. Jesienią, chociaż 

J. Podbrożny należał do najskuteczn:iejszych zawodników I ligi, a jego zespół 

liderował w tabeli, A. Strejlau ani razu już nie powołaj go do reprezentacji. 

Szkoda, gdyż z pewnością na to zasłużył . Przypomnijmy, iż w punktacji 

"Przeglądu Sportowego" J. Podbrożny znajduje się w ścisłej czołówce piłkarzy, 

a wśród lechitów jest najlepszy z 54 pkt., wyprzedzając Jarosława Arasz­

kiewicza (52), Dariusza Skrzypczaka (50), Kazimierza Moskala (48), Kazimie­

rza Sidorczuka (45) i Marka Rzepkę (42). 

Przemyscy sympatycy piłki nożnej i wielbiciele talentu J. Podbrożoego 
wierzą, iż wiosną przyszlego roku będzie on mieć znacznie więcej szczęścia 

u selekcjonera kadry narodowej. Są oni przekonani, że "Guma" nie osiągnął 

jeszcze szczytu futbolowej kariery. 

(wh.) 
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Pojedynki szpadzistów zakończyły się 
pełnym sukcesem startowe.ów. Pierw­
sze miejsce zdobył Łukasz Benbenek, 
drugie - Krzysztof Dmytrzyk, a trze­
cie - Tomasz Gumiński. 

Podopieczni trenera Andrzeja Dry­
li triumfowali także w rurnieju o Pu­
char Rzeszowskiego Okręgowego 
Związku Szermierczego, który 

również przeprowadiono na mielec­
kiej planszy. Kolejność przedstawiala 
się następująco: l. Ł. Benbenek, 2. K. 
Dmytrzyk, 3. Grzegorz Wywrot. 

Podsumowano też coroczną punk­
tację prowadzoną przez ROZS. Za 
1992 rok najlepszy w okręgu okazał 
się tegoroczny medalista Młodzieżo­
wych Mistrzostw Polski oraz MP 

juniorów do lat 18 - Michał Baran,l 
który zgromad ził w sumie 18~ 
punktów. Kolejne miejsca na tej liście 
zajmują jego koledzy klubowi: Ł. 
Benbenek (99) i G. W~ot (56). 
Jarosławski Start zwycięzyl również 
w punktacji klubowej, wyprzedzając 
Gryf Mielec i Karpaty }(josno. Gra­
tulujemy! 

(w.) 

PO JESIENNEJ RUNDZIE PIŁKARZY 
• KAMAX: REWELACYJNY BENIAMINEK 
• CZUWAJ: DRUŻYNA SWOJEGO BOISKA 
.JKS: BEZ ZWYCIĘSTWA NA WYJEŹDZIE 
Spośród trzech zespołów z naszego 

regionu, występujących w piłkarskich 
rozgrywkach o mistrzostwo III ligi 
w grupie Małopolska , tylko Kamax 
(poprzednio Spomasz) Kańczuga za­
dowolił swą postawą kibiców w za­
kończonej niedawno jesiennej run­
dzie. Natomiast futboliści Czuwaju 
Przemyśl i Jarosławskiego KJubu 
Sportowego wyrażnie zawiedli sym­
patyków, zajmując w tabeli miejsca, 
które nie odpowiadają ich aspirac­
jom. 

• Kamax, z dorobkiem 20 pkt., 
znaJazł się na ósmej pozycji, wygry­
wając u siebie sześć spotkań, dwa 
remisując i jedno przegrywając. Bi­
lans bramek na własnym boisku wy­
nosi 10:4. Nieco gorzej wiodło się na 
wyjazdach, gdzie podopieczni Krzy­
sztofa Stefanowskiego dwa mecze 
wygrali, tyleż zremisowali i cztery 
przegrali, mając na koncie II strzelo­
nych i 14 straconych goli. Trzeba 
zaznaczyć, że z trójki beniaminków 
(Kabel Kralców, Pogoń Leżajsk i Ka­
max), właśnie piłkarze z Kańczugi 
zaprezentowali się naj korzystniej, 
w czym duża zasługa m.in. stopera 
Liśjciewicza, rozgrywających: Gruzi­
na - Logua i Szczęcha oraz napast­
ników: Pindy, Edwarda Słysza i Cze­
rwińskiego. Po solidnie przepracowa­
nym okresie zimowym Kamax może 
jeszcze powaZTlle 11zanUeszać" 

w czołówce tabeli. 
• Sześć zwycięstw, jeden rt!mis, 

jedna przegrana, aż 19 bramek (naj­
więcej spośród wszystkich drużyn) 

zdobytych i tylko sześć straconych 
- oto bilans Czuwaju, uzyskany na 
swoim boisku. Gdyby o kolejności 

w tabeli decydowały tyłko te mecze, 
to po jesiennej rundzie ,,kolejarze" 
zajmowaliby wysokie, czwarte miejs­
ce. Na ogólny dorobek skladają się 
też, niestety, rezultaty osiągnięte na 
obcych stadionach, a te są wyrażnie 
na niekorzyść podopiecznych Zbig­
niewa Kowala. Z wyjazdów Czuwaj 
przywiózł zaledwie trzy punkty Ued­
no zwycięstwo, jeden remis i aż sie­
dem porażek) . Zdecydowanie ujemny 
jest również bilans bramkowy 6: 17. 
Kibicom zasańskiego klubu wyda­
walo się, że - po wzmocnieniu Szo­
tem, Tokarczykiem, Kaszubą 

i Dąbrowskim - ich drużyna będzie 
rywalizować o jedną z czołowych lo­
kat. Cóż, marzenia trzeba odłożyć na 
wiosnę· 

\. Cracovia 
2. Unia Tarnów 
3. Okocimski Brzesko 
4. Wawel Kraków 
5. Zelmer Rzeszów 
6. Sandecja Nowy Sącz 
7. Garbarnia Kraków 
8. KAMAX 
9. Tarnovia 

10. CZUWAJ 
II. Kabel Kraków 
12. Pogoń Leżajsk 
13. Czarni Jasło 
14. JKS 
15. Glinik Gorlice 
16. Staj Sanok 
17. Staj II Mielec 
18. Izolator Boguchwala 

• Nękany kontuzjami i kłopotaini 
organizacyjnymi JKS także nie ura­
dował swoich kibiców. U siebie: czte­
ry zwycięstwa, trzy remisy, dwie prze­
grane i korzystny bilans bramkowy 
14:9. Natomiast na wyjazdach ani 
jednego zwycięstwa (po ,jesieni" czy­
ste konto ma jeszcze tyłko drużyna 
Czarnych Jasło), dwa remisy i aż sześć 
porażek (4 bramki zdobyte i 15 stra­
conych), co stawia JKS na ostatniej 
pozycji, z zaledwie 2-punktowym do­
robkiem. CaJa więc nadzieja w tym, że 
w okresie przygotowawczym' ja­
rosławianie nadrobią braki i wiosną 
zaprezentują wyższe umiejętności. 

Może Sękiewicz, Kaweeki oraz ich 
koledzy z zespołu odnajdą wreszcie 
skuteczność i znów będą sprawiać 
radość jarosławskim sympatykom 
piłki nożnej? 

W.B. 

pkt Z-R-P BR. 
27 11-5- ł 29-10 
24 10-4- 3 32-20 
24 10-4- 3 27-16 
22 8-6- 3 28-18 
21 8-5- 4 30-13 
21 10-1- 6 24-19 
20 9.2- 6 32-22 
20 8-4- 5 21-18 
17 5-7- 5 21-21 
16 7-2- 8 25-23 
16 5-6- 6 20-21 
15 4-7- 6 17-27 
14 4-6- 7 '15-20 
13 4-5- 8 18-24 
10 3-4-10 20-33 
10 4-2-1 I 12-25 
9 4-1-12 18-34 
7 2-3-12 . 9-34 

Czy na wiosnę 1I1-ligo'v! pi/karze klubów z naszego województwa będą bardziej skuleczni? 
Fol. L. POBlDYŃSKI 
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AKTUALNOŚCI PRZEMYŚL 
SPORTOWE ~ 25-51 i 30-22 

KOSZYKÓWKA 
n LIGA 

Start Lublin - POLONIA Przemyśl 78:86 (40:50). Punkty dla gości zdobyli: 
Iwachnienko 32, Olszanecki 16, Kobylański 13, Banaś 12, Łaputin 9 i Machała 4. 

W pełni zasłużone zwycięstwo nie przyszło polonistom łatwo. W 2 min. 
gospodarze prowadzli już 6:0 i zanosiło się, że ich przewaga będzie rosła. Na 
szczęście, przemyscy koszykarze dość szybko oswoili się z atmosferą małej sali 
(grano w niej ze względów oszczędnościowych) i dzięki dobrej postawie przede 
wszystkim Banasia i Iwachnienki, w 7 min. objęli po raz pierwszy prowadzenie 
(15:14). Następnie przewaga podbpiecznych.Mariusza Zamirskiego wzrosła do 
10~12 pkt. i utrzymywała się praktycznie do 28 min. ViI tym momencie, po 
(alowych atakach Startu, przy słabszej dyspozycji rzutowej. polonistów oraz 
mniej uważnej ich grze w obronie, zrobiło się 63:62 dla lublinian. Przez kilka 
minut trwała wyrównana walka i żadnej z drużyn nie udawało się "odskoczyć" 
od rywala więcej, niż na jeden punkt. Końcówka jednak należała już do Polonii 
i ona też powiększyła swoje konto, umacniając się na pozycji lidera. 

KLASA ,,MW" 
MKS Znicz Jaroslaw- POLONIA n Przemyśl 89:120 (najwięcej punktów dla 

gości zdobyli: Oleszek 38, Gorzelnik 27 i Pęk al ski 16). AZS Rzeszów - POLO­
NIA n 64:88 (Pękalski 21, Cieślik 17, Oleszek II i Lizoń lO). W tabeli prowadzi 
Korona Kraków wraz z Polonią II (oba zespoły doznały po jednej porażce). 

ZAPASY 
W Rzeszowie rozegrano turniej makroregionalny dzieci i juniorów w stylu 

wolnym. Nieźle zaprezentowali się w nim przedstawiciele LKS ŻURA WIAN­
KA. Pierwsze miejsce w wadze do 60 kg zdobył Grzegorz Gieroń, drugi (55 kg) 
był Daniel Gradowski, a na trzecich pozycjach uplasowali się: (43 kg) Stanisław 
Trojnar i (ponad 70 kg) Waldemar Semieniuk. Spośród podopiecznych Tadeusza 
Śnieżka na uwagę zasługuje także postawa Pawła Majewskiego (waga 43 kg), 
którzy startując po raz pierwszy na zawodach odniósł trzy zwycięstwa przed 
czasem i ulegl dopiero w walce finałowej, zajmując ostatecznie czwarte miejsce. 

TENIS STOŁOWY 
Drzonków, leżący w woj. zieleniogórskim, był ostatnio gospodarzem II 

Ogólnopolskiego Turnieju Klasyfikacyjnego seniorów i seniorek. Nieżle w tej 
imprezie, zwłaszcza w pierwszej fazie, spisala się pingpongistka Nurtu 
Małgorzata Zubik, którą sklasyfikowano na miejscach 9-12. Po drodze do 
"ósemki" finalistek pokonała ona m.in. I-ligową zawodniczkę Joannę Świtałę 
(Stal Zawadzka) 2:0, Małgorzatę Przybylską (Spółdzielca Płock) 2:0i Beatę 
Dośpiał (Włókniarz Łódż) 2:0. W czwartej walce uleglajednak złotej medalistce 
Mistrzostw Europy juniorek Annie Januszyk (Start Włocławek) 0:3 i odpadła 
z dalszych gier. 

Natomiast w Rzeszowie rozegrano II Strefowy Turniej KlasyHkacyjny 
juniorów i kadetów. W pierwszej grupie wiekowej na 7-8 miejscach znaleźli się: 
Zbigniew Jarema, Edyta Orzech i Bernadetta Domaradzka (wszyscy MKS MDK 
Domex Przemyśl), a wśród kadetów Anna Jędruch (Nurt) była piąta, Andrzej 
Sawuła (Domex) zdobył czwartą lokatę. 

PIŁKA NOŻNA * Krzyszkowski w JKS? Sporo wskazuje na to, że wiosną w barwach 
III-ligowców z Jarosławia wystąpi naj skuteczniejszy od lat napastnik regionu 
Jacek Krzyszkowski . Według wstępnych ustaleń piłkarz Pogoni Lubaczów 
grałby w JKS na zasadzie wypożyczenia, będąc niewątpliwie dużym atutem 
jarosławian w ich walce o utrzymanie się w lI1 lidze. Jedenaście lat temu J. 
Krzyszkowski mógł grać w ekstraklasie (Motor Lublin), ale zrezygnowal 
z "przenosin" do innego klubu. Teraz, u schyłku kariery, gotów jest zadebiuto­
wać na III-ligowych boiskach "zdradzając" macierzysty klub jedynie na kilka 
miegęcy. . 

* A jednak Stubno! Jak nam wiadomo, nie dojdzie do realizacji 
kuriozalnej decyzji Zarządu OZPN, przyznającej (wbrew stanowisku Wydziału 
Gier OZPN oraz PZPN) "zwrot" 6 punktów zespołowi CZłlrnych Pawłosiów .. 
Tym samym mistrzem jesieni w klasie wojewódzkiej pozostał LZS Stubno. Swoją 
drogą, bardzo ciekawie zapowiada się posiedzenie Zarządu OZPN planowane na 
18 bm.... . 

* Liga "szóstek". W kolejnej rundzie rozgrywek prżemyskiej ligi halowej 
padły następujące wyniki: Dyskoteka - Publikator 1 :3, Gwiiroy - WKTS 3: I, 
Straż Graniczna Scorpio Q:2, Wojewódzki Inspektorat Ochrony Środowiska 
- Handel 0:0, Zamek·, Spółdzielnia "Praca" 3:0 vo, Eskulap - MPEC 5: I. Na 
podkreślenie zasługuje postawa drużyny handlowców, która wycofała z placu 
szóstego zawodnika po tym, jak kontuzji doznałjeden z piłkarzy WIOŚ i nie miał 
go kto zastąpić. Zachowali sięjak prawdziwi sportowcy i stracili punkt w meczu, 
który - grając w przewadze mogli wygrać! , 

. BOGUŚ STRZELA DLA KARPAT 
Piłkarz Bogusław Kawecki, rozpoczynający zawodniczą karierę m.in. 

wspólnie z Jerzym Podbrożnym w przemyskiej Polnej, z której trafił do 
miejscowej Polonii, a następnie do Stali Sanok, od jesiennej rundy - jak już 
wiadomo - zdobywa bramki dla II-ligowych Karpat Krosno. W nowym zespole 
wiedzie mu się nadzwyczaj dobrze. Wystarczy powiedzieć, że Karpaty - wespół 
z warszawską Polonią - liderują w rozgrywkach, a Boguś, zdobywając II 
bramek, znajduje się na liście najskuteczniejszychstrzelców grupy II i ustępuje 
jedynie Kudybie (GKS Bełchatów), który zanotował na swoim koncie 13 trafień. 
Warto zaznaczyć, że jesienią B. Kawecki zdobył ponad jedną trzecią wszystkich 
(31) goli uzyskanych przez Karpaty. 

Nie wszyscy wiedzą, że 'z piłką nożną związany jest również jego brat Andrzej. 
Po występach w Polnej i Polonii, broni on .obecnie barw lii-ligowego Ja­
rosławskiego Klubu Sportowego. 

(w) 
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WOJEWODA PRZEMYSKI 
. ogłasza 

przetarg ograniczony 
ofertowy - pisemny 

na inwestorstwo zastępcze w zakresie 
"przygotowania inwestycji - budowa dro­
gowego przejścia granicznego Korczowa 
gmina Radymno" 

Oferty składać mogą biura projektowe, instytucje, finny prywat­
ne z terenu województwa przemyskiego. Dopuszcza się możliwość 
rozszerzenia zlecenia. Oferty, oprócz nazwy (imienia i nazwiska) 
i adresu zgłaszającego, powinny zawierać: 

1) charakterystykę firmy ze szczególnym omówieniem zrealizowa­
nych dotychczas zleceń, 
2) propozycję wynagrodzenia ze wszystkimi składnikami dodat­
kowymi, 
3) termin rozpoczęcia i zakończenia prac, 
4) proponowaną koncepcję zabudowy terenu drogowego przejścia 
granicznego wraz z infrastrukturą. 

Przystępujący do. przetargu winni składać oferty w zamkniętych 
kopertach z napisem "OPG Korczowa" w terminie do 7 dni od 
dnia ukazania się ogłoszenia u peJnomocnika wojewody ds. drogo­
wych przejść granicznych Urząd Wojewódzki w Przemyślu, plac 
Dominikański 3, pokój nr 103. 

Rozpatrzenie ofert nastąpi w terminie 5 dni od dnia zakończenia 
składania ofert, a ogłoszenie wyników zostanie podane na tablicy 
ogłoszeń w Urzędzie Wojewódzkim w Przemyślu. 

Dodatkowe infonnacje na temat przetargu można uzyskać 
u pełnomocnika ds. drogowych przejść granicznych w Urzędzie 
Wojewódzkim w Przemyślu, pokój nr 103, tel. 20-25. 
Wygrywający przetarg jest zobowiązany podpisać umowę w ter­

minie 7 dni od dnia ogłoszenia wyników. 
Zastrzega się prawo swooodnego wyboru ofert lub unieważnienia 

przetargu bez podania przyczyn. 

KRONIKi\ 
WYPADKÓW 

DROGOWYCH 
• 7 XII, o g. -15 w Cieszanowie na 
ulicy Mickiewicza, kierujący "Fiatem 
126p" Tadeusz K. potrącił rowe­
rzystkę Stanisławę W., którą przewie­
ziono do szpitala w Lubaczowie. 
• 10.XII, o g. 18.45 w Dynowie, 
kierujący "Fiatem I 25p" . Marek K. 
potrącił Jana M., którego z ob­
rażeniami głowy, w stanie ciężkim, 
przewieziono do ,szpitala woje­
wódzkiego w Przemyślu. 
• 10.XlI, o g. 9 w Wierzbnej, kie­
rujący "Fiatem 126p" Henryk G. na 
mokrej nawierzchni jezdni wpadł 

K-26 

w poślizg i zjechał na lewy pas ruchu, 
w wyniku czego zderzył się czołowo 
z jadącym z naprzeciwka "Fia­
tem-Uno", kierowanym przez Jerze­
go P. W wyniku zderzenIa obrażen 
ciała doznało sześć osób: 4 pasażerów 
"Fiata 126p" i 2 pasażerów "Fia­
ta-Uno". 

• 13 xn o g. 16.45 w Radymnie na 
ulicy Słowackiego nieznany kierowca, 

,niezidentyflkowanego samochodu 
potrącił idącego prawą stroną piesze­
go, który upadł na lewy pas ruchu, 
a następnie ponownie został najecha­
ny przez żóhego "Fiata 126p". Zaden 
z kierowców nie udzielił mu pomocy. 
Poszkodowany Marian B., z licznymi 
obrażeniami, w stanie nieprzytom­
nym został przewieziony do szpitala 
w Jarosławiu. 

• 13 XII o g. 18.50 w Wierzbnej, 
motocyklista Mariusz G. potrącił na 
przejściu dla pieszych Adolfa M., 
który doznał stłuczenia prawej ręki 
oraz barku i - po zaopatrzeniu am-

VIDEO TOMEX-2 
Hurt - Detal 

Przemyśl, Słowackiego 8 
tel. 47-478 

oferuje: 
• sprzedaż kaset video z licen­
cją 

• zakładanie wypożyczalni ka­
set video 
• sprzedaż kaset audio i video 
• wymianę, agendę i sprzedaż 
używanych kaset video 

, ZAPRASZAMY DO 
SAMOOBSŁUGOWYCH 
WYPOŻYCZALNI 

KASET VIDEO: 
Q PRZEMYŚL, ul. Św. Józefa 
(MDK) obsługa komputerowa 
9 PRZEWORSK, ul. Kościel­
na 3 
Q ŻURA WICA 245, tel. 
13-322 
Ok. 2500 kaset (20 nowości 

- 2 razy w tygodniu) 
ZAPRASZAMY 

DO WYPOŻYCZALNI 
CARTR YDŻY ORAZ 

GIER NINTENDO 
GW-l 078 

bulatoryjnym· zwolniony został do 
domu. 

• 13 XII o g. 12.15 w Kaszycach, 
kierujący, "Fiatem 126p" Bogusław 
Sz., w czasIe wyprzedzania grupy 
osób pieszych, potrącił Katarzynę G., 
która doznała urazu głowy i lewego 
uda. Poszkodowaną przewieziono do 
szpitala w Przemyślu. 

x x x 
Ogółem w minionym tygodniu na 

drogach województwa przemyskiego 
wydarzylo się 9 wypadków drogowych, 
w których poszkodowanych zostało 14 
osób. 

x x x 
KOMENDA REJONOWA PO­

LICJI w Przemyślu prosi świadków 
potrącenia kobiety i mężczyzny przez 
kierującego "Fiatem 126p" na ulicy 
Siemiradzkiego (27 Xl br. o g. 17.20) 
o kontakt osobisty lub telefoniczny 
z prowadzącym dochodzenie w poko­
ju 310 przy ul. Bohaterów Getta I, tel. 
120 (w. 14-16). 

Poszukiwany morderca 
W nocy z 8 na 9 wrzesma br. na przedmieściu Żagania została 

zamordowana 3D-letnia kelnerka Inga M. Siniaki i mocno zmasakrowane 
ciało świadczą o wyjątkowej brutalności napastnika. Sprawca morderstwa 
przybył do Żagania z Warszawy rano 8.09. br., pociągiem relacji Warszawa 
Wsch.-Żagań. Posiadał przy sobi~, zapakowany w czarną torbę z kreszu, 
kolorowy telewizor turystyczny m-ki "Elektronika" w czarnej obudowie . 
Wiadomo, iż przebywał w jednej z żagańskich restauracji, gdzie pomał 
kilku miejscowych bywalc'ów, m.in. Ingę M., pracownicę tego lokalu, 
Twierdził, że mieszka w Sopocie, jest kierowcą TIR-a, posiada willę, jest 
wdowcem, jego żona zginęła w katastrofie lotniczej, sam wychowuje córkę· 

Poszukiwany mężczyzna ma około 39 lat, 180 cm wzrostu, wysportowanIl 
sylwetkę, twarz okrllgłll, cerę lekko śniadll, nos prosty, jasne brwi, niebieskie 
oczy, włosy ciemne zaczesane do tyłu. Znakiem charakterystycznym po­
szukiwanego mężczyzny jest niewielki kolczyk z oq:kiem barwy srebrnej, 
który miał w lewym uchu. 

Osoby, które w jakichkolwiek okolicznościach zetknęły się z mężczyznll 
o podanym rysopisie, proszone są o kontakt z Policjll w Zielonej Górze - tel. 
77-730, w Żaganiu -tel. 22-74 czynny całll dobę lub tel. 997 na terenie całego 
kraju. 

Komendant Wojewódzki Policji VI Zielonej Górze wyznaczył nagrodę 
pieniężną za informacje, które przyczynią się do ujawnienia sprawcy 
wyjątkowo okrutnego zabójstwa. Policja zapewnia całkowitą dyskrecję. 

7~ 



, ZAŁOGA PGK 
PROTESTOWAŁA 

W OBRONIE 
DYREKTORA 

118 pracowników Przedsiębio­
rstwa Gospodarki Komunalnej 
w Przemyślu protestowało 9 grud­
nia, w klubie "Niedźwiadek" prze­
ciwko niedopuszczeniu obecnego 
dyrektora do konkursu na prezesa 
spółki. Jedynym z wymogów kon­
kursowych postawionych przez 
zarząd miasta był zapis o wy­
kształceniu; które powinno być 

wyższe ekonomiczne, administra­
cyjne lub techniczne. Dyrektor 
N y c z ma wykształcenie wyższe, 
choć akurat nie takie. Ukończył 
ponadto studium ekonomiki 
przedsiębiorstw i w okresie 22 lat 
pracy - 19 lat przepracował na 
stanowiskach kierowniczych. Dwa 
lata temu przejmowaŁ przed­
siębiorstwo obumarłe, chorei spa­
raliżowane. Ciężką mozolną pracą 

'- wespół z załogą, co stale pod­
kreśla. - wyciągnął je z kryzysu 
i postawił mocno na nogi. I właśnie 
teraz - stał się niewygodny. 

Z manipulacjami konkursowy­
mi nie zgadza się załoga, która 
publicznie upomniała się o dobre 
imię i o miejsce w firmie, dla - jej 
zdaniem· . najlepszego dyrektora. 
Podczas burzliwego spotkania 
z zarządem miasta i grupą radnych, 
ostro krytykowano poczynania 
władzy. 

Po kilkugodzinnej debacie 
osiągnięto kompromis. Na wnio­
sek 5 radnych powróci pod obrady 
Rady Miejskiej sprawa regulaminu 
konkursowego na dyrektora. 
Oczywiście radni mają prawo od­
rzucić wniosek. Co wtedy? Moim 
zdaniem - czeka nas kolejna loka­
lna "wojna" domowa. Obłędl 

Marek Cynkar 

OGŁOSZENIA DROBNE 
ZAMIENIĘ mieszkanie w starym 

budownictwie (dwa pokoje z kuchnią) 
. na kawalerkę. Tel. (grzecmościowy) 
27-83, Przemyśl. G-l087 

USG, Siemens, sondy 3,5 i 2,5 
MHz s p r z e d a m - 45 000 000. 
Tel.042/867465, Łódź. G-l058/4 

ZATRUDNIMY akWizytora do ob­
woźnej sprzedaży towaru oraz 
księgową. Wiadomość: Hurtownia 
"Cbedom", Przemyśl, Słowackiego 24b, 
tel. 53-33. GW-I083 

TANIO sprzedam działkę pod bu-
dowę. Przemyśl, tel. 52-25, 
po 14-tej. G-l088 
POSZUKUJĘ korepetytora z mate­

matyki (szkoła średnia). Przemyśl, tel. 
66-65, do 15-tej. G-I089 
TŁUMACZENIA: angielski, fran-

cuski, niemiecki, rosyjski, ukraiński. 
Tel. 13-311 (Przemyśl). G-\091 

WTOREK 
15 grudnia 
PROGRAM I 

9.10 Maina i ja 
9.25 Domowe.przedszkole 
9.50 PorozmawiajIr!Y o dzieciach 

10.00 "POGRANICZE W OGNIU" 
(6) - serią! TP 

l LOO Gielda pracy. gielda szans 
11.20 Przyjemne z pożytecznym 
11.40 Gotowanie Da ekranie 
12.15-16.00 Telewi~a Edukacyjna 
16.05 Dla dzieci: T,k-Tak 
16.50 Język angielski dla dzieci (60) 
17.20 "Królik Bugs" - serial 
\7.50 "MURPHY BROWN" - serial 
18.15 Rewizja nadzwyczajna 
18.45 Armie świata 
19.00 Wieczorynka 
19.557 minut dla ministra pracy 
20.10 Arcydziela sztuki filmowej "Slod-

kic życie" . 
23.35 Rozmowy z Nikod~"IJlem 

0.15 Powrót bardów - Jerzy Filar 

PROGRAM II 

8.40 "Kapitan Planeta i Plaoetarianie" 
- serial 

9.10 "POKOLENIA"- serial 
9.30 "Świat kobiet" - magazyn 

10.00 Język wIoski (11) . 
10.15 JęZ}:k angielski w nauce i techoi-

ce (11) 
10.30 Język fraocuski (9) 
11.00 Ojczyzna-polszczyzna 
11.15 Na życzenie 
16.40 Z kart krakowskiego archiwum 
16.55 "Kapitan Plaoeta i Plaoetarianie" 

- serial 

: ~ :~8 ~~z-et;faolszczyzoa 
18.30 ",P6KOLENIA" - serial 
18.55 europuzzle 
19.00 "Nasz mUcniający się świat .. 

(7) film dok. 
20.00 Reporterzy Dwójki 
20.30 Kobiety jazzu 
21.30 Sport 
21.45 Koło fortuny 
22.15 Publicystyka kulturalna 
22.35 Klub filmowej Dwójki: SZKLA­

NE SERCE" - film fab. prod. 
niemieckiej 

ŚRODA 
16 grudnia 
PROGRAM I 

9.10 Mama i ja 
9.25 Domowe przedszkole 
9.50 PoroZ'JJlawiajmy o dzieciach 

10.00 Film fabularny 
12.15-16.00 Telewizja Edukacyjna 
16.05 Dla mlodych widzów 
17.20 "NA WARIACKICH PAPIE-

RACH" - serial 
18.15 Stop 
18.40 Laboratorium 
19.00 Wieczorynka 
20.10 Studio sport 
22.00 Program publicystyczny 
22.30 Leksykon polskiej muzyki rozryw­

kowci 
23.05 "KROLOWA BONA" (7) 

PROGRAM II 

8.40 "Piłkarze" • 
9.10 ,,{'OKOLENIA" - serial 
9.30 "Swiat kobiet" ""'-- magazyn 

10.00 Język angielski (l l) 
10.30 Język nienilecki (lI) 
l I .00 N a życzenie 
16.40 Sport 
16.50 Losowanie gier liczbowycb Totali-

zatora Sportoweąo 
16.55 "Piłkarze" - senal 
17.20 Ekostres 
17.40 Gielda 
18.30 "POKOLENIA" - serial 
19.00 "MĘŻCZYZN I SIĘ NIE PO­

DDAJĄ" - film fab. prod. kana­
dyjskiej. 

20.20 W baśniach i na taśmie 

WOJEWÓDZKI 
INFORMACJI 

OŚRODEK 
TURYSTY-

CZNEJ, Przemyśl, ul. Grodzka 
l, tel. 27-25. Czynny od 8 do 16, 
soboty od 8 do l3. 

GW-977/10 

SPRZEDAŻ NA RATY - BEZ ŻYRANTÓW 
I wpłata - 20%, do 12 rat 

Sklep "EL DORADO" 
Przemyśl, plac Konstytucji 6, tel. 73-03 

ofe 
. 

r UJ e 
- sprzęt RTV firm SONY, SHARP, PANASONIC, 

HITACHI, FUNAJ 
- odzież, suknie sylwestrowe, płaszcze, kożuchy, futra 

Zapraszamy na swiąteczne zakupy od 10 do 18. 
my'-1086/2 

8 

21.30 Ekspres reporterów 
22.00 Teatr w kadrze:"Z Moskwy do 

Pietuszek z Wieniediktem Jerofie­
jewem" 

22.50 "Grudniowe taśmy" - film dok. 
23.20 "Lata 80-te" 

CZWARTEK 
17 grudnia 
PROGRAM I 

9.10 Mama i ja 
9.25 DoO)owe przedszkole 
9.50 Por6zmawiajmy o dzieciach 

10.00 "KOJAK" (6) - serial 
10.55 Z wiarą w nowe 
11.30 "Wojna mózgów" - film dok. 
12.15-16.00 Telewizja Edukacyjna 
16.05 Kwant _ 
17.20 .,DZIEN ZA DNIEM" (7) - se­

nal 
18.15 Magazyn katolicki 
18.40 "Zulu Gula" - program satyrycz-

ny 

:~:?g ~wy ~:i-Box 
20.10 "KOJAk" (6) - serial 
21.05 Tylko w Jedynce 
22.15 "Tak jak przed laty" - recital 

Grażyny ŚW! tały 
23.00 Dziś w Senacie 
23.10 Reporter 
23.45 Język włoski (11) 

PROGRAM II 

8.40 "Nowe przygody He-Mana" - se­
rial 

9.00 Transmisja obrad Sejmu 
16.40 Język angielski w nauce i tecbni­

ce (II) 
16,55 .,Nowe przygody Hc-Mana" - se-

rial 
17.20 "MuItihobby" - maj!azyn 
17.50 Rozmowy o RzeczymepospoUtej 
18.30 ,,POKOLENIA" - serial 
18.55 EuropuzzJe 
19.00 "CYWILNY FRONT" (9) 

- serial prod. USA 
19.50 Cienie życia 
20.00 Wielka piłka 
20.45 Ad vocem 
21.30 Sport 
21.45 Kolo fortuny 
22.15 Teatr Sensacji: Jean Cosmos 

- .. Pomaraóuzc" 
23.15 Kroniki Studia 4 - film dok. 

PIĄTEK 
18 grudnia 
PROGRAM I 

9.10 Mama i ja 
9.20 Przedszkolny koocert życzeń 

10.00 "WIELKIE OSZUSTWO" 
- film fab. prod. kanad. 

11.35 Kwadrans na kawę 
11.50 Sto lat 
12.15-16.00 Telewizja Edukacyjna 
16.05 Ciucbcia oraz film z serii "TAO, 

TAO" 
16.50 Język angielski dla dzieci (61) 
17.00 Teleexpress 
17.20 "Ofiara Pearl Harbour". cz. 2 - film 

dok. prod. ang. 
18.10 Prawo i bezprawie 
18.30 "Randka w ciemno" - zabawa 

quizowa 
19.00 Wieczorynka 
20.10 "WlELKlE OSZUSTWO" - film 

fab. prod.·kanad. 
21.50 Zawsze po 21-suj 
23.00 Dziś w Senacie 
23.10 "Historia HoUywoodu" (6) - se­

rial dok. prod. USA 
24.60 ,,Akademia" - relacja z kaba­

retonu 
0.45 Siódemka w Jedynce 

PROGRAM II 

8.40 .,Wojownicze żółwic Ninja" - se­
nal 

9.00 Transmisja obrad Sejmu 

CENY 
NA PRZEMYSKICH CIUCHACH 

NA STADlONIE ,'pOLONII": 
kurtka dziewczęca - 50 tys.; noży­
czki - 3 tys.; kozaczki damskie 
- 100 tys.; spódniczka dziewczęca 
mini - 40 tys.; prześcieradło + po­
szewka na poduszkę - lO tys.; kom­
plet łyżek (z wieszaczkiem) ozdob­
nych - 5 tys.; samochód metalowy 
- 3 tys.; ozdoby na choinkę I tys.; 
narzuta na wersalkę pikowana + po­
szewki na poduszki - 140 tys.; soko­
wirówka - 60 tys.; komplet pisaków 
(6 szt) - 3 tys.; kredki - 2 tys.; nóż 
kuchenny z drewnianą rączką 

16.40 .,Swiat sportu" 
16.55 .:::i0jowrU<..7..C ŻÓłwic Ninja" - sc,.. 

17.20 .KA TE I ALU E" (15) - serial 
17.45 Penelopy, żony polityków 
21.30 Sport 
21.45 "BENNY HILL" 
22.15 .. PLAC HISZPAŃSKI" (3) 

- serial prod. wlosl<iej 
0.10 Bon Dylan (2) - kom:crt 

SOBOTA 
19 grudnia 
PROGRAM 

7.30 Wieści 
7.40 Zygzak 
8.00 Z Polski ... 
8.15 Rynek - Agro 
8.35 Wszystko o dzialce 
9.10 Ziarno 
9.35 .. 5-10-15" 

l 0.50 Język an!!iclski dla dzieci (62) 
11.00 Rokendroler 
11.30 Sobotnie rendez-vous 
12.15 "ODYSEJA ZWIERZĘCA" (7) 

- serial 
13.00 Walt Disney przedstawia 
14.20 Telewizyjoy Teatr R011llaitości: 

"Spadek na życzenie" 
15.30 Zaproszenie do Teatru Telewizji: 

W małym domku" 
15.40 Sobotnie Rendez-Vous 
16.35 Teatr Telewizji: .. W życiu jak w te­

at",e" (11) 
17.20 "Domek na prerii" (24 - osL) 

- serial 
18.15 .. Wiecznie rielone" - teleturniej 

muzyczny 

tg:68 ~~~ wiadom'ości DO 
19.10 Wieczorynka 
20.00 Polskie ZOO 
20.30 .,JOZEFINA BAKER" (l) 

- film biograficzny prod. ang. 
21.55Xabaretowa lista przebojów 
22.55 Sportowa sobota 
23.20 "CHIMERA" (2 -.;-- osI.) - film 

prod. ang. ' 

PROGRAM II 

7.30 Kaliber 92 
8.05 Ulica Sezamkowa 
9.05 "Ona" - magazyn dla kobiet 
9.30 Tacy sami 
9.50 Magazyn przechodnia 

10.00 .. Opowieści z pogranicza" (3) 
- film dok. 

10.30 Artysta i jego świat: "Tu mer 
w Tate Gallery" (2 - osI.) - film 
dok. 

11.00 "Kinomania" - magazyn 
11.30 Truskawkowe Studio 
12.00 Twoje przeboje 
12.30 "Auto' - magaTć 
13.00 J~At - koszy ówka zwodowa 

13.50 Za chwilę dalszy ciąg programu 
14.20 Róbta "'" choeta 
14.40 Zwierzę:ta świata (4) - serial dok. 

prod. ang. 
15.30 Styl istnienia - dom i wnętrze 
15.55 Zapomniana kultura 
16.25 Losowanie gier liczbowych Totali-

zatora Sportow~go 
16.40 "PEŁNA CHATA" (25) - serial 

t g8 ~~~'d:r:::r 
18.35 Akademia Filmu Polskiego: 

"ZBRODNIARZ I PANNA" 
20.25 Wielki sport 
21.30 Słowo na niedzielę 
21.35 Camerata 2 przedstawia ... 
22.25 .. GŁOS SERCA" (3) - serial 

obycz. prod. an\!. 
23.05 "Pod papugam," (1)-- wspomnie­

nia 
0.10 .,Okolice Jazzu" - koncert 

[ NIEDZIELA 
20 grudnia 
PROGRAM I 

7.00 "Pod wodna odyseja ekipy kapita-
na Cousteau" - serial 

7.45 Rolnictwo na świecie 
8.00 Dylematy 
8.20 Not<iwania 
8.45 Polskie ZOO (powl.) 
9.00 "ZAMEK EU1l.EKI" - serial 
9.25 Teleranck 
9.50 "DZIECI Z ULICY DEGRASSI" 

serial prod. kanad. 
10.15 Język angielski dla dzieci (63) 
10.25 ,,Japonia" (17) - senal dok. 

l'rod. anI!. • 
11.25 TelewiZYJny notatnik teatralny 
11.4'5 Tydzień - magazyn rolniczy 
12.30 Telewizyjny koncert życzeń . 
12.55 Teatr dla dziCCl: "Kopciu-

szek" 
13.50 Z kamerą wśród zwierząt 
14.05 W starym kinie: "KOBIETY NAD 

PRZEPAŚCIĄ" - melodramat 

- 8 tys.; kłódka - 5 tys.; choinka 
sztuczna - 30 tys.; komplet garnków 
emaliowanych - 100 tys.; koszula 
nocna damska - 15 tys.; rajstopy 
wełniane dziewczęce - . 16 tys.; kol­
czyki złote - 250 tys.; szczotka do 
włosów - 5 tys.; paczka zapałek 
- 2 tys.; ścierki do naczyń (7 szt.) 
- 15 tys.; ręcznik frotte - 5 tys.; 
świeczki na choinkę - 5 tys.; sztucz­
ny śnieg (w aerozolu) - lO tys. 

W HALI TARGOWEJ PGK: 
butelka wódki "Okowita" - 25 tys.; 
zaś "Stoliczna" z nakrętką - 30 tys.; 
bombki na choinkę - l tys.; płaszcz 
damski - 320 tys.; kurtka chłopięca 
z mateńalu .- 180 tys.; buty męskie 
ocieplane - 110 tys.; pantofle dzie­
cięce - 10 lys.; pasek skórzany do 
spodni - 22 tys.; flakon szklany duży 
- 25 tys.; kompIel talerzy desero­
wych - 18 tys.; getry dziewczęce 
elastyczne· 40 tys.; spinka ozdobna 

\do włosów - 5 tys.; koc wełniany 

POGRANICZE 

prod. pól. 
15.30 Pieprz i waniUa 
16.10 Program o modzie 
17.20 .. DYNASTIA" (167) - serial 
18.20 7 dni - świat 
18.50 Odjazdowa Telewizja Piracka 

"Ucho" 
19.00 Wieczorynka 
20.10 .,JOZEFINA BAKER" (2 - ost.) 

- film biolVaficzny prod. ang. 
21.30 Sportowaruedziela 
22.15 Wybory Mis Świata 92 - rela<-ja 

z koncertu 

PROGRAM II 

6.45 Przegląd tygodnia 
7.15 "Mala ksi~żniczl<a" - serial 
7.40 Film dla rues/yszącycb 
9.20 Słowo na niedzielę 

10.30 Do trzecb fazy sztuka 
11.00 Studio sport 
11.30 Utwory fortepianowe gra Aona 

Górecka 
12.00 .. RODZINNY BUMERANG" 

- serial 
12.50 Image - style w modzie 
13.00 Podróże w czasie i przestrzeni 
13.50 Weekend 
14.10 AnimaIs 
15.00 Wydarunie tygodnia 
15.30 Godzina z Hanoą-Barberą 
16.40 "CUDOWNE LATA" - serial 
17.10 .!:W.:!~~':9? festiwal Ibseno-

17.40 Pi~ wieków póżniej 
18.05 "Dumny Austriak w Krakowie" 

18.30 Har~"d.;z~bomos Bcrnbard 

18.35 "KAPITANIE DO DZIEŁA" 
- film fab. prod. ang. 

20.10 Godzina szczerości 
21.35 Kolo fortuny 
22.10 ,,Pod papugami" (cz. 2) - wspo­

mnienia 
22.40 "Wszy.cy jesteśmy romantykami" 

-film dok. 
23.20 "Najważniejsze dialogi świata" 

- widowisko teatralne 

PONIEDZIAŁEK 
21 grudnia 
PROGRAM I 

6.00 Kawa <:zy berbata 
9.15 Mama i Ja 
9.25 Domowe przedszkole 
9.55 Porozmawiajmy o dzieciacb 

10.00 .. DYNASTIA" (167) - serial 
USA 

11.00 Szkoła dla rodzioów 
11.20 "Dzieci to lubią" - smakołyki dla 

dziecka 
11.30 "KSIĄŻĘ I ŻEBRAK" - relacaj 

z praq nad spektalllem w Teatrze 
Miejskim w Gdyni 

12.15-16.00 Telewizja Edukacyjna 
16.05 "Luz" - program nastolatków 
17.20 ,,Alf' - serial prod. USA 
17.50 ,,Fo\ogram" - magazyn 
18.10 "Magazynio" - program satyrycz 

ny K. Jaroszyńskiego i S. F,ed 
mana 

18.20 .,Nasi obok nas" - magazyn kreso 

18.45 "'6olska z oddali" 
19.00 %eczorynka 
20.05 Antena ' 
20.30 Teatr TV - Tadeusz Rittner 

"W małym domku" 
22.30 "POGkANICZE W OGNIU" 

(16) - ""rial TP 
23.30 "Gra o polskę" - film dok. 

Zb. Kowalewskiego 

PROGRAM II 

8.40"Tajemnicze złote miasta" 
(II) - serial prod.francusko-ja 
po nski ej 

9. IO,,POKOLEN lA" (249) - serial 
prod. USA 

9.30 Hobby 
10.00 Film dokumentalny 
10.30 Przeboje MTV 
11.00 "Na życzenie" - powtórka naj 

ciekawszych programów "Dwójki" 
16.40 Sport - magazyn lekkoatletyczny 
16.55 ",Tajemnicze zlote miasta" (17) 
17.20 yrzegląd kronik filmowycb 
17.50 Polska Kronika Filmowa 
18.30 ,,POKOLENIA" (249) - serial 

prod. USA (powt.) 
19.00 "MR. ROOT PODBIJA EU­

ROPĘ" (5) - serial prod. angiels 
kiej 

20.00 "DZIECIAKI. KŁOPOTY I MY" 
(7) - serial komediowy prod. 

. OSA 
20.30 Program rozrywkowy 
21.30 Sport 
21.45 "Bez znieczulenia" 
22.00 "Gwiazdy świecą wieczorem" 
23.10 "To nie Jest sprawiedliwe - Prawo 

życia" 

Z. zmiany .. programie redakeja nie 
odpo .... da. 

- 80 tys.; Z\!gar z kukułką - 150 tys.; 
lustro na ścianę w drewnianej obudo­
wie --=- 120 tys. 

CENY Z ZIELENIAKA 
W PRZEMYSLU: 

kg ziemniaków - 2,5 do 3 tys.; kg 
cebuli - 4 tys.; kg jabłek - 3 do 
7 tys.; jajko - 1,3 tys.; zaś z fermy 
- 800 zł.; litr śmietany - 18 do 20 
tys.; litr mleka· 3 tys.; kg gruszek 
- 18 tys.; kg pieczarek - 25 tys.; kg 
kapusty w główkach - 4 do 6 tys.; k~ 
buraków ćwikłowych - 4 tys.; laska 
chrzanu - 3 tys.; płaskaJ)ka sera 
- 8 do 15 tys.; kg marchewki 
--4 tys.; główka salaty - 7 do 15 tys.; 
jarzynka - 4do 6 tys.; kg pomidorów 
- 15 tys.; kg papryki czerwonej ·23 
tys.; nektarynka - 4 tys.; kg man­
darynek - 22 tys.; kg klementynek 

25 tys.; wiązka rzodkiewek 
- 7 tys.; kg pietruszki - 6 tys.; kg 
winogron białych 25 tys.; kg mąki 
- 5 tys. 

TWIGGY 

15 GRUDNIA 1992 r. 



• 
ZOŁNIERZ 
KAPŁAN 
WYCHOWAWCA 

(ks. Franciszek Winnicki 
W· . ") ps." Itomu 

Oświaty i Kultury został jej człon­
kiem i wszedł w skład Komisji Eg­
zaminacyjnej. 

Po wyzWoleniu miasta wrócił do 
pracy w szkolnictwie średnim 
(1944- I 950 r.) i na stanowisk o d yrek­
tora bursy (1944-1948). W wyniku 
laicyzacji szkolnictwa stopniowo po­
zbawiano go możliwości pracy opie­
kuńczej i wychowawczej. W związku 
z tym został administratorem 
w KJównikach początkowo Ekspo­
zytury Parafii Rzymsko-Katolickiej 
Przemyśl-Błonie, a następnie samo­
dzielnej parafii (1948-1964). Zmarł 
6 października 1964 r. Pochowany 
został w stronach rodzinnych 

Carrington 
W Polsce? 

Ks. Franciszek Winnicki urodził 
się 15 listopada 1892 r. w Iskrzyni, 
parafii Krościenko Wyżne. 
Uczęszczał do jasielskiego gimnaz­
jum w latach 1908-1916. Uczestniczył 
w wałkach o niepodległośĆ Polski 
w latach 1916-1918., następnie stu­
diował w przemyskim Seminarium 
Duchownym obrządku łacińskiego 
w łatach 1918-1922. Po wyświęceniu 
11 czerwca 1922 r. był w Niżankowi­
cach katechetą (1922-1930). Przyczy­
nił się do wybudowania kaplicy w sty­
lu zakopiańskim w Hermanowicach. 
Po przeniesieniu do Przemyśla, pra­
cuje w szkole powszechnej przy ulicy 
Konarskiego w latach 1930-1932 
i szkołach średnich w latach 
1932-1939. 
Równocześnie podjął się opieki 

nad najuboższą młodzieżą 

rzemieślniczą i zatrudnioną w hand lu. 
Był inicjatorem i współorganizatorem 
(od 1930 r.) Towarzystwa Polskiej 
Bursy dla Młodzieży Rękodzielniczej 
i Handlowej a następnie (od 1931 r.) 
dyrektorem Bursy Przemysłowo­

Handlowej im. Michała Bystrzyckie­
go przy ulicy Dworskiego 85. 
Działalność tę brutalnie przerwała Jl 
wojna światowa. Podział miasta na 
dwie strefy okupacyjne (radziecką 
i niemiecką) z grarricą na Sanie spo­
wodował zawieszenie działalności bu­
rsy i zwolnienie jej dyrektora. Za­
grożony aresztowaniem przez 
NKWD, usiłuje przekroczyć graI)icę 
nielegalnie w pażdzierniku bez rezul­
tatu, przekracza ją legałnie dopiero 
w listopadzie. Pod okupacją nie­
miecką na Zasaniu podjął pracę 
w Państwowej Szkole Handlowej od 

l grudnia 1939 r. do 31 lipca 1944 r. 
Został też członkiem Zarządu Od­
działu Polskiego Czerwonego 
Krzyża, gdzie (w latach 1940-1941) 
prowadził działalność charytatywną 
nad internowanymi wojskowymi i ich 
rodzinami oraz ewidencję mogił po­
ległych żołnierzy. Opiekował się 
schroniskami wojskowych powra­
cających do swych rodzinnych stron, 
w rzeczywistości zaś ochotnikami do 
armij polskiej we Francji i Anglii. 
Podjął też działałność konspiracyjną 

pod ps. "Witomir". Został żołnie­
rzem Związku Walki Zbrojnej i Armii 
Krajowej. Wszedł w skład Komendy 
Obwodu, gdzie pełnił funkcję kapela­
na oraz organizatora i kierownika 
tajnego nauczania. Po powołaniu, 

przez Delegaturę Rządu Rzeczypos­
politej w 1942 r., Powiatowej Komisji 

w Krościenku Wyżnym. Uczczono 
jego pamięć przez wmurowanie tablic 
w kościołach w Krównikach (1987 r.) 
i w Hermanowicach (1988 r.). Rada 
Pedagogiczna Zespołu Szkół Mecha­
nicznych i Drzewnych w Przemyślu 
postanowiła uznać ks. F. Winnickie­
go patronem szkoły. W związku z tym 
powołano Komitet Organizacyjny 
Uczczenia Pamięci ks. F. Winnickie­
go. Z jego to inicjatywy 13 listopada 
1992 r. odprawiona zost.ała uroczysta 
Msza Święta w kościele Najświętszej 
Marii Panny Nieustającej Pomocy na 
Bloniu, a w godzinach popołudnio­
wych w auli zespołu szkół odbyło się 
spotkanie okolicznościowe młodzieży 
i grona pedagogicznego z osobami, 
które zetknęły się z przyszłym pa­
tronem. Jest prośba do tych osób, 
które posiadają pamiątki związane 
z ks. Winnickim, względnie mogą coś 
powiedzieć o jego działalności 

o kontakt z dyrekcją ZSMiD, ul. 
Dworskiego 99, tel. 51-74. 

L. M. WLODEK 

Carringtonjak Carrington, ale oka­
wje się, ie Amerykanie interesują się 
nie tylko swym Teksasem! Muszą oni 
podejrzewać, że i Polska ma zloia ropy 
naftowej. Jak bowiem inaczej interp­
retować fakt, że AMOCO Production 
Company zwróci/o uwagę nn bogactwa 
naszego kraju i chce tej ropy szukać? 
Nasze Ministerstwo Ochrony Środo­
wiska wyraziło zgodę i AMOCO za­
jmie się penetracją dwóch dzialek: 
większej (niemal 7 tys. km kw.) kolo 
Łodzi (na terenie : Polski Rów) 
i mniejszej (niemał 4 tys. km kw.) 
- w woj. zamojskim, blisko granicy 
z Ukrainą. 

Lube/ski dziennik "Express Fakty", 
któryocalej tej sprawie poinformowal, 
stwierdza, że zdaniem dyrektora Biura 
Koncepcji Geologicznych Ministerst­
wa (itd.) , Marka Hoffmann, wszelkie 
obawy o to, ii Amerykanie chcą 
przejąć szyby naftowe na Zamojsz­
czyźnie, są bezpod~tawne. Firma 
AMOCO majedynie określić w jakich 
ilo.~ciach wspomniany surowiec 
występuje na badanych terenach. 
Ilościach, bo wiadomo, że ropa naf­
towa jest. 

Na razie Amerykanie czekają aż 
Polska zmieni przepisy o prawil! naf­
towym i dostosuje system podatkowy 
do specyfiki sektora wydobywczego ... 

Lnając przewleklość naszych debat, 
zwlaszcza w Sejmie i Senacie, można 
sądzić, że firma zza oceanu będzie się 
musiała uzbroić w cierpliwo.~ć' 

JAW 

SZKOŁY: WEJŚCIE W ZAKRĘT CZY WYJŚCIE NA PROSTĄ? 
Do szkoły Podstllwowej w DOBREJ (koło 

Sieniawy) jedziemy polonezem jarosławskiej 
Huty Szkła. Miał jechać z nami dyrektor 
Lesław KULPA - naczelny huty, ale zmogła 
go grypa, toteż na przednim siedzeniu zajmuje 
miejsce kierownik działu administracyjno-soc­
jałnego Danuta SZEWCZYK. Z tyłu siedżi 

inicjator wyprawy dr Tadeusz BIELECKI 
oraz piszący te słowa, a ponadto zalega tam 
cała masa sprzętu sportowego: piłki, siatki, 
rakietki - do tenisa, kometki oraz pingponga 
i inne tego typu rzeczy. Mijamy Sieniawę, 
jeszcze parę kilometrów i wreszcie Dobra. 
Przed wojną była to duża wieś, dziś - po 
obydwu stronach drogi prowadzącej z Sienia­
wy do Oleszyc - na przestrzeni ośmiu kilo: 
metrów porozrzucanych jest około stu dwu­
dziestu zagród. Mieszkańcy, ongiś dwuzawo­
dowcy pracujący głównie w zakładach Iglo­
opolu i prowadzący niewielkie gospodarstwa 
na bardzo lichej ziemi, dziś w większości 
pobierają kuroniówkę, jako że Igloopol, w ra­
mach dochodzenia . do sprawiedliwości 

społecznej, skutecznie rozwalono. Pozostała 

po nim studnia głębinowa, hydrofornia i wo­
dociąg, w którym od czasu do czasu pojawia 
się woda a ponieważ głębinówka ściągnęła 
wodę z okolicznych studni, stąd pojawienie się 
życiodajnego płynu w rurach witane jest z en­
tuzjazmem przez wszystkich użytkowników 
wodociągu. 

xxx 
Szkoia Podstawowa w Dobrej dopiero 

w bieżącym roku szkolnym awansowała 

z sześcio- na ośmioklasową. Na miejscu za­
stajemy dyrektorkę Małgorzatę MACH oraz 
Krystynę PIECZONKĘ - polonistkę i rusy­
cystkę zarazem oraz Małgorzatę GÓRN1AK 
- fachowca od nauczania początkowego. Roz­
legła, parterowa szkoła składa się z dwóch 
budynków: starego i nowego, połączonych ze 
sobą. Samo połączenie nieco szwankuje, bo 
obie chałupy jakby miały zamiar odsunąć się 
od siebie, czego ofiarą - co jakiś czas - pada 
kontakt elektryczny, do którego przewody idą 
właśnie w ścianie spajającej obydwa budynki, 
która to ściana jest regularnie zalewana desz­
czem, na co wspomniany kontrakt każdorazo­
wo reaguje samospaleniem. 

Pora wyjaśnić przyczynę i cel wizyty. 
- Odkrył nas - mówi dyr. Mach - doktor 

Bielecki, kiedy przebywał tutaj na polowaniu. 
Po prostu przyszedł do nas i zaproponował, że 
przebada dzieci. 

Istotnie, nocami doktor czyhał na ambonie 
na zwierzynę, a we dnie badał uczniów i niewie­
lu mu do przebadania pozostało, gdy sam 
pokonany został przez zapalenie płuc. 

- Nie spodziewałem się - mówi powoli - że 

zastanę aż tak. drastyczną sytuację. U ogromnej 
większości dzieci stwierdziłem wady postawy 
- skrzywienia kręgosłupa. Niemal każdy uczeń 
ma obniżony prawy bark. Dzieci po powrocie do 
domu ciężko pracują, co również odbija się na 
ich zdrowiu. U sześćdziesięciu procent przeba­
danycb stwierdziłem płaskostopie, ale o czym tu 
mówić, jeśli wiele dzieci na co dzień chodzi 
w butach gumowycb ... Dochodzi do tego kilka 
wad serca oraz katastrofalny stan uzębienia. 

Niedożywienie? Zaniedbanie? Chyba jedno 
i drugie. Co robić? Nauczyciel wf przeprowa­
dza ćwiczenia korygujące postawy, ale ... 
Szkoła. nie posiada sali gimnastycznej, jej rolę 
pełni obszerny korytarz, w rogu którego rodzi­
ce wybudowali coś w rodzaju schowka na 
materace i sprzęt sportowy. Niewiele tego, 
więc dar jarosławskiej huty przyjęty zostaje 
z ogromną wdzięcznością· 

- Sprawy socjalne - podkreśla Danuta Szew­
czyk - zawsze byly swego rodzaju oczkiem 
w głowie dyrektora Kulpy. Dlatego, gdy tylko 
doktor Bielecki zwrócił się do niego o pomoc dla 
tutejszych dzieci, jego apel spotkał się z pozyty­
wnym odzewem. 
Hutę oczywiście stać na tego rod,zaju wyda­

tek, ale nawet ona nie może pomóc wszystkim 
szkołom. Należy zgodzić się z prawdą, że 

wspieranie dorażne - to jedynie łatanie dziur, 
które nie zmieni drastycznej sytuacji oświaty. 
Tu po prostu trzeba działać systematycznie 
i bez prowizorki. 

x x x 
Głównym problemem szkoły w DOBREJ 

jest, rzecz jasna, brak pieniędzy. Niedawno 
sugerowano dyrektorce, aby fundusze na 
węgiel pozyskała od rodziców. - Zbuntowałam 

się - mówi Małgorzata M ach. - Ludziom i tak 
nie jest lekko, pomagajll szkole jak mogli, jak 
można żlldać od nicb pieniędzy? Tym bardziej, 
że sami zakupili ławki dla klasy siódmej i ósmej, 
a w ogółe icb pomoc w ubiegłym roku - w różnej 
formie - zamknęła się kwotą dWWlastu milionów 
złotych. A odoośnie do dzisiejszego spotkania ... 
Jesteśmy ogromnie wdzięczni doktorowi Bielec­
kiemu oraz dyrekcji Huty Szkła za cenną 
pomoc. Przyznam, że nie spodziewaliśmy się 
tego. Bardzo, bardzo Serdecznie dziękuję. 

W imieniu dzieci i grona pedagogicznego. 

POGRANICZE 15 GRUDNIA 1992 r. 

x x x 
Kłopoty oświaty znane są chyba wszystkim, 

jej stan jest taki jaki jest, a tu kroi się następna 
operacja na szkolnym organizmie, mianowicie 
przejęcie szkół podstawowych przez sa­
morządy lokalne, czyli przez gminy. Zaintere­
sowani, czyli pracownicy oświaty w szerokim 
tego słowa znaczeniu, 'mają uczucia mieszane: 
i boją się, i oczekują tego co ma przyjść. 

Jędrzej KOZDĘBA, kierownik Delegatury 
Kuratorium Oświaty w Jaroslawiu, jest umiar­
kowanym optymistą. Jego zdaniem oświata 
jako resort nie\\'iele będzie mogła samorządom 
dać, toteż cieszy fakt, że coraz więcej gmin 
zaczyna myśleć o szkołach na swoim terenie. 
I srusznie wkrótce te placówki będą 

wyłącznie ich własnością i na ich garnuszku. 
Pozytywne w tym względzie przykłady to 
przede wszystkim g m i n a Jar o s la w, gdzie 
dużo się robi m.in. w SUROCHOWIE, MA­
KOWISKU, TUCZEMPACH i WÓLCE 

. PELKIŃSKIEJ. Wiele też robi dla oświaty 
g m i n a W i ą z o w n i c a. 

Z kołei piętą achillesową jarosławskiego 

i przeworskiego szkolnictwa jest stan bazy 
oświatowej. Nie chodzi już o to, że wiele szkół 
nie posiada własnych sal gimnastycznych, czy 
że dzieci uczą się na zmiany. Dużo budynków 
po prostu się sypie. Może nie tak jak w ŚWIE­
BODNEJ, gdzie stojąca na skarpie szkoła 
zaczyna się normalnie rozłazić, ale przecie­
kające dachy, grzyb czy zmurszałe tynki grożą 
rychłą ruiną obiektów, które dziś można jesz­
cze uratować. O ile znajdą się na to środki. 

x x x 
Przejście pod samorządy lokalne rodzi 

wśród części nauczycieli pewne obawy. Naj­
bardziej boją się spraw rozliczeniowych, 
o które będzie łatwo v.:Ówczas, gdy o zatrud­
nianiu nauczyciela decydować będą, mniej lub 
bardziej bezpośrednio, ludzie niekompetentni, 
kierujący się subiektywnymi racjami. Obawy 
te biorą się stąd, że niek tóre gminy mają 
bardzo nieciekawe stosunki z oświatą na swo­
im terenie a niedawne próby likwidacji przed­
szkoli w niektórych miejscowościach mogą 
dawać przedsmak tego co będzie, gdy szkoły 
zaczną dodatkowo obciążać chude budżety 
gmin. A co z nadzorem pedagogicznym? Kie­
rownik J. Kozdęba uważa, że sprawy nadzoru 
winny być oddzielone od zatrudniania i finan­
sowania tak będzie najlepiej. A na razie 
w delegaturze jarosławskiej marzą, by nauczy-

ciele bardziej otwierali się na wszystko co nowe 
- programy autorskie, szkoły twórcze itp. 
Wszędzie, gdzie są odpowiednie warunki, trze­
ba to robić. Władze pomogą, skierują gdzie 
trzeba. - Chcemy _. kontynuuje kier. Kozdęba 
- nadal prowadzić konkursy dla kłas młodszych. 
Starsze klasy mają olimpiady przedmiotowe, 
więc w ubiegłym roku zorganizowaliśmy kon­
kurs obejmujący język polski i malematy~ę dla 
maluchów. Ue lo by lo radości, ajaką satysfakcję 
mieli nauczyciele! W tym roku konkurs ten 
obejmie dodatkowo wiedzę z zakresu środowis­
ka naturalnego. 

x x x 
J wreszcie problem zatrudniania nauczycieli. 

W myśl aktualnych przepisów, obowiązek ten 
spoczywa na dyrektorach. W tej sytuacji absol­
wenci uczelni pedagogicznych chcąc znaleźć 
pracę, muszą tułać się po szkołach, szukając 
wolnego etatu, jako że jedncstki nadzoru 
pedagogicznego przestały się tym tematem 
zajmować. W każdym razie nie należy to do ich 
obowiązków. Rzeczywistość natomiast jest ta­
ka, że kuratorium, a więc i jego delegatury, 
prowadzą rejestry podań osób ubiegających 
się o pracę w szkole. Sprawa nie jest jednak 
prawnie uregulowana i nigdy nie wiadomo czy 
osobnik, który takie podanie złożył, nie znalazł 
już sobie pracy we własnym zakresie a podanie 
zapomniał wycofać. A przecież tak niewiele 
trzeba by tę kwestię - tak ważną w okresie 
szalejącego bezrobocia - rozwiązać ku zado­
woleniu wszystkich zainteresowanych stron. 
W "kadrowej" teczce w jarosławskiej delega­
turze najwięcej leży podań nauczycieli wy­
chowania przedszkolnego. Ilu spośród nich 
faktycznie nie pracuje nie bardzo wiadomo. 

x x x 
Oświata i służba zdrowia to dwie dziedziny, 

o których bodaj najwięcej się dyskutuje 
i najczęściej mówi o potrzebie ich ratowania, 
podnoszenia na wyższy poziom itp. Wszystko 
to nie przeszkadza jednakże w systematycz­
nym obcinaniu środków na obydwie gałęzie 
i wysyłaniu pracowników zarówno szkolnict­
wa, jak lecznictwa na zwyczajne żebry - nies­
tety. Dlatego niezmiernie pocieszające jest, że 
właśnie dziś znajdują się ludzie dobrej woli 
- jak wymienieni w niniejszej publikacji 
- którzy bezinteresownie przychodzą z po-
mocą tam, gdzie jest ona najbardziej potrzeb­
na. 

ZYGMUNT MARCIAK 



o WYŻSZOŚCI TEARTALNEGO PRZEMYŚLA NAD REGIONEM .. 
Tak zwane życie teatralne 

w dostojnym Przemyślu, zdominowa­
ne bywało zazwyczaj przez dwa czyn­
niki - przez zasłużone "Fredreum" 
oraz doroczne Przemyskie Wiosny 
Teatralne. Obecnie "Fredreum" żyje 
w stanie jakby lekkiej hibernacji, szy­
kuj~c się w konspiracji do triumfal­
nego powrotu na Zamek, zaś "wios­
ny" diabli wzięli wraz z epok~ real­
nego socjalizmu. 

Dlaczego zatem akurat teraz zja­
wia się ten temat? Ano, powód jest. 
Tak się bowiem składa, że jest to 
najstosowniejsza pora, by i w tej, 
teatralnej dziedzinie wykazać 

wyższość Przemyśla nad pozostałymi 
województwami naszego regionu. 

Przypadek chyba zrz~ził, iż aż 

w trzech pobliskich województwach: 
rzeszowskim, krośnieńskim i tarnob­
rzeskim - niemal w tym samym 
czasie organizowano tradycyjne, teat­
ralne przegl~dy. A to: XXXl Rzeszo­
wskie Spotkania Teatralne, XV Kroś­
nieńskie Spotkania Teatralne i XV 
Barbórkow~ Dramę Teatraln~ w Tar­
nobrzegu. Regionalna prasa codzien-

na na bież~co informowała o kolej­
nych prezentacjach. W sumie, odbyło 
się kilkadziesi~t spektakli, przyjecha­
ły nie tylko najlepsze polskie teatry, 
najgl'ośniejsi inscenizatorzy, ale tak­
że, a może przede wszystkim, wielu 
najwybitniejszych aktorów polskich. 

Okazuje się, że owe trzy przegl~dy 
były, na ogół, imprezami bardzo uda­
nymi, że - wzorem lat ubieglych 
- dopisala frekwencja. Zazwyczaj 
organizatorom uda wal o się też przy­
ci~gnąć sponsorów i zasobnych 
sprzymierzeńców, którzy starali się 

zminimalizować -;- znaczne, jak by 
nie było - koszty. Samej idei or­
ganizowania dorocznych teatralnych 
przegl~ów, raczej nikt nie kwestio­
nował. Tak więc, zarówno w Rzeszo­
wie jak i w Krośnie czy Tarnobrzegu 
żegnano się trydycyjnym "do zo­
baczenia za rok". 

Tak to już zresztą bywa, że ludzie 
(nawet ci pretendujący do miana oby­
tych kulturalnie) mają w sobie coś 
z pingwinów i "na kulturę" lubią 

chodzić' tłumnie. Lubią też mieć do­
datkowy impuls do tego chodzenia, 

" ... MOIM ZA WODEM 
JEST MYŚLENIE O MUZy'CE" 

POGRANICZE 
rozmawia 

z JANUSZEM EKlER­
TEM - publicystą i kryty­
kiem muzycznym 

• Czy notka biograficzna po­
dająca, że pochodzi Pan z Przemyślil; 
zestawiona z faktem, źe nie widuje się 
Pana tutaj - omacza zerwanie kon­
takt6w z rodzirulym miastem? 

- Nie rozumiem co znaczy "ze­
rwanie kontaktów z miastem". Wyje­
chałem st~, po zdaniu matury, na 
studia. Po ich ukończeniu podjąłem 
pracę i moja działalność rozwijala się 
na innym terenie. Raz, kiedyś propo­
nowano mi prowadzenie koncertów, 
ale akurat nie mialem wolnych ter­
minów. Mniej więcej pół roku 
spędzam w Warszawie a pół za ' gra­
nic~ -podróżuję, jestem na festiwa­
lach; kongresach, mam swoje zawo­
dowe obowi~zki. Czasami przy­
jeżdżam do Przemyśla w celach ro­
dzinnych. Teraz zostałem zaproszo­
ny, miałem wolny' termin i z przy jem­
ności~ przyjechałem. 

• Jak Pan znajduje, widzi Prze­
myśl obecnie? 

- Rozbudował się. Widzę jakieś 
rusztowania przed zabytkowymi ka­
mieniczkami. Ogromnie mnie cieszy, 
że władzom leży na sercu, żeby "pod­
nieŚĆ" te kamieniczki, które są prze­
cież kapitalnymi, bardzo cennymi za­
bytkami. Widzę też trochę domów 
zaniedbanych, czyli to ubóstwo, 
które jest w całej Polsce. 

• Czy jest coś - miejsce, zdarze­
nie, sytuacja - co Pan mile, bądź 
niemile, wspomina z, okresu pobytu 
w Przemyślu? 

Utkwiło mi w pamięci to, że 
wyst~owałem z okazji różnych aka­
demiI. Ponieważ gralem na fortepia­
nie i ćwiczyłem jak szalony (gdy 
miałem czas, to nawet po 10 godzin 
dziennie) występowałem z ówczesny­
mi cenionymi, znanymi, popularnymi 
artystami "Fredreum". Grywałem 
swoje popisowe numery, jak "Zapro­
szenie do tańca" C. M. Webera, II 
Rapsodia F. Liszta czy Mazurki F. 
Chopina. To s~ chwile dla młodego, 
kilkunastoletniego czlowieka nieza­
pomniane, kiedy pierwszy raz styka 
się z publiczności~ i staje na scenie. 

• Jeździ Pan bardzo duźo po świe­
cie, rozmawia z największymi artys­
tami, bywa na najbardziej prestiżo­
wych imprezach muzycznych. W Pana 
książkach muzyka czasami wydaje się 
być dodatkiem do stroj6w i plotek 
towarzyskich, tłem dla spraw gospoda­
rczych czy układ6w politycznych. Jak 
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jest naprawdę? 
- To pytanie mnie zaskakuje, bo 

nikt z czytelników moich książek o to 
nie pytaJ. Ale wynika chyba jasno 
z tego, że muzyka nie jest jedyną 
rzeczą na świecie. Muzyka jest 
uwiązana, uwikłana w najrozmaitsze 
sprawy - w sposób bycia, świato­
pogląd, politykę. Różne środowiska 
pod różnymi szerokościami geografi­
cznymi inaczej celebrują muzykę; nie 
mówię "przyjmują" lecz "celebrują"· 
Muzyka nie jest jakąś rzeczą wyizolo­
waną z życia człowieka, jest uwikłana 
w cały szereg najrozmaitszych spraw, 
które towarzyszą człowiekowi w ży­
ciu. 

• Wobec tego jaką rolę pełni muzy­
ka w Pana źyciu? 

- Muzyka jest moim zawodem 
i moim zawodem jest myślenie o mu­
zyce. W związku z tym, że zawodem 
moim jest myślenie o muzyce, to 
widzę ją nie tylko n a t I e r:.zy 
w t I e. Muzykę widzę n a 
t I e i w t I e i, jak powiedziałem, 
uwikłan~ w różne sprawy ludzkiego 
życia. 

• Czy ma Pan swoich ulubillnych 
tw6rców, diiela, wykonawc6w? 

- Nie. Mam bardzo szeroką tole­
rancję estetyczną. Podoba mi się, po­
ci~ga mnie i zachwyca muzyka od 
Bacha do Offenbacha, 'czy nawet 
gdzieś do Presley'a i Beatlesów. Na 
pewno tkwię bliżej przy tych gatun­
kach i rodzajach,jakie rozbrzmiewają 
w salach koncertowych i operowych. 

• W niezobowiązującej rozmowie 
ze mną p. J6zef Kański stwierdzi!, że 
z muzyką w Polsce nie jest tak źle, jak 
by moma, na podstawie reali6w gos­
podarczych, sądzić. Jak Pan ocenia 
stan szeroko rozumianej kultury muzy­
cznej? 

- W stosunku do tego co się 
obecnie dzieje, to muzyka jest jakimś 
wspaniałym luksusem; a to dlatego, 
że kiedy wchodzi się na koncert do 
Filharmonii Narodowej czy Warsza­
wskiej Opery Kameralnej, to czlo­
wiek czuje się wtedy jak w Europie. 
Inaczej jest po wyjściu na ulicę. Gene­
ralnie jesteśmy wolaesie 
przejściowym i nie brak pieniędzy 
najbardziej nam dokucza, lecz brak 
oopowiedniej struktury, organizacji, 
koncepcji. Wydaje mi się, że naj­
większym błędem komunizmu było 
to, że przede wszystkim niszczył pew-

czyli owe, nieco snobistyczne, przeko­
nanie, że uczestniczą w czymś więcej 
niż tylko spektaklu teatralnym. Boć 
przecie każdy taki przegląd posiada 
dodatkowy, lokalny wydźwięk towa­
rzysko-obyczajowy. AJe ten pierwias­
tek pozytywnego snobizmu wart jest 
akurat pochwaly i poparcia. 

P
RZEMYSKA WlOSNA TEA­
TRAUiA MIAŁA JUŻ PEW­

NĄ, UGRUNTOWANĄ TRADY­
CJĘ. Ostatnia edycja tej imprezy od­
była się w 1989 roku. Rok póżniej, 
okrojony przegląd, przeniesiono na 
jesień. I to był począ tek agonii tej 
inicjatywy. Wkrótce cichutko i bez 
pogrzebu odeszła ona w niebyt. Gdy­
by "wiosna" była kontynuowana, 
mielibyśmy w tym roku jubileuszowy, 
dwudziesty przegląd. Gdyby ... 

'"Co było a nie jest. nie pisze się 
IV rejestr" - mawiają bywalcy prze­
myskich salonów. Skąd więc, przy­
wolana na wstępie, wyższość Przemy­
śla nad - zdominowanymi w lis­
topadzie przez teatry - Rzeszowem, 
Krosnem czy Tarnobrzegtem? 

Ano stąd, że to właśnie tylko 

ne struktury kapitalistyczne, nato­
miast mniej miał powodzenia w bud 0-

waniu nowych. My jesteśmy w punk­
cie zerowym - najpierw niszczymy 
coś co jest niepotrzebne, nieprzydat­
ne, co jest złe, ale jeszcze nie 
zdążyliśmy zorganizować sobie tego 
wszystkiego. Trochę tego chaosu jest 
wszędzie ijest to może bardziej szkod­
liwe i dokuczliwe niż brak pieniędzy. 

• Jest Pan autorem niezliczonych 
audycji radiowych i telewizyjnych, re­
cenzentem i korespondentem. Napisał 
Pan kilka frapujących książek, ostat­
nia ukazala się bodajźe w 1988 r. Czy 
będzie na~tępna? 

- Książka jest już gotowa, ale jej 
druk napotyka na przeszkody natury 
finansowej. Dyrektor wydawnictwa 
twierdzi, że jest to pozycja prioryteto­
wa i jeżeli zaistnieją tylko odpowied­
nie warunki ekonomiczne (np. spon­
sor czy zgoda drukarni na zapłacenie 
z 3-miesięczną zwłoką) to natych­
miast odda ją do druku. Jest to bar­
dzo duża książka o muzyce i będzie 
prawdopodobnie droga. Aby nie za­
peszyć, nic więcej nie mogę powie­
dzieć. 

• Mam nadzieję, że nie będziemy 
długo czekać na jej pojawienie się 
w księgarniach. Podobnie, jak na Pana 
kolejną mlllycmą wizytę w Prze­
myślu ... 

Rozmawial 
JERZY Z,UĄCZKOWSKI 

w Przemyślu udało się skutecznie wy­
eliminować doroczną, teatralną im· 
prezę· Co prawda sympatyczną i cie­
szącą się autentycznym zainteresowa­
niem, ale o ... wrednym, wybitnie ko­
munistycznym rodowodzie. Gdyby 
tylko Przemyśl sprytniej rozpropago­
wał swój model upowszechniania tea­
tru w innych województwach, to 
wówczas mieszkańcy Rzeszowa czy 
Krosna nie byliby dziś indoktryno­
wani przez jakichś tam Zapasie­
wiczów, Holoubków, Fronczewskich 
czy Kolbergów. Zgodnie z przemys­
kim modelem wszelkie tarnobrzeskie 
"dramy" czy rzeszowskie lub 
krośnieńskie "spotkania" powinny 
ulec natychmiastowej kasacji, w imię 
wyższych, politycznych celów. 

A co w zamian? W zamian zawsze 
można zaproponować miejscowe at­
rakcje, od biedy również daj~ce się 

podciągnąć pod teatraln~ sferę. Sam 
Przemyśl na przykład zasłynął osta­
nio co najmniej. kilkoma glośnymi 
spek taklami, na przykład: "J ak Roki­
ta Musiała zdejmował", "Wokół kar­
melitańskiej kopuły", "Pogranicze 

w sądowo-prokuratorskim ogniu" itd., 
itp. Tym niech się więc gawiedź za­
jmuje, a nie jakimiś tam "Makbeta­
mi" czy adaptacjami "Sztukmistrza 
z Lublina". 
Wśród potencjalnych bywalców 

różnorodnych, kulturalnych imprez, 
ścieraj~ się ostatnio w Przemyśludwie 
tendencje. Z jednej strony, grupa nie­
dowartościowanych, miejscowych 
delwmunizatorów sugeruje woje­
wódzkim władzom od kultury, że 

wiele jeszcze zostało do zrobienia, że 
są jeszcze takie tradycyjne, cykliczne 
imprezy, jak chociażby Mikołajki 

Jazzowe albo Przemyska Jesień Mu­
zyczna, które jako pomiot komuniz­
mu, należy jak najszybciej zlikwido­
wać. Jest też trochę osób, które 
tęskni~ za dawnymi" wiosnami" teat­
ralnymi, które z radością powitałyby 
wskrzeszenie zmarłej, w siedemnastej 
wiośnie życia, imprezy. Tylko czy 
ewentualni wskrzesiciele Przemyskiej 
Wiosny Teatralnej nie zostaną uznani 
za agentów reźimu? I to w dodatku za 
agentów o nekrofilskich upodoba­
niach? 

ZDZISLA WSZELIGA 

Wiersze 
debiutantóW' 

Elżbietę Bielecką niepokoi wiele tajemnic świata. Pisząc wiersze 
chciałaby w i e d z i e Ć. Ale stwierdzajednocześnie, że niemożliwa 
jest futurologia dotyczącajej losu. Istnieje tylko jakieś nieokreślone 
przeczucie - patrzymy w przyszłość "oczami ślepca". Elżbieta 
postanowiła wybrać się w podróż -- nie bez lęku jednak. Po­
stanowiła odnaleźć piękno prawdziwe. Rozważa także problem 
dojrzałości i Boga. Czy powróci z tej podróży olśniona? 

~I,ż1Jieta .:Bieleck~ 

* *.' 
W łupince od orzecha ., 

' JiYx!\y~~am ·wnie~n{mY"L~.wiatc. 
.' 'ChEę .go pozndć na nówa . 

Na nowo mieć swoje marzenię 

l'airzylam dotąd ()czllmi dzięcka 
IMyś/izlam żem -d1jrosla:,: . 
Ter.aijliŻ widzęjiik ·.trudno , 
Dotrzeć do nieznanej dojrza/ości 

Józef KURYLAK 

Przytwierdzę do lup inki 
Maleńki żagiel swych 'marżeń 
Niech wiatr po morzach mnie niesie 
Gdy sterem są moje dążenia 

Dążenia do czegoś co moje 
Nie to co dostałam od Ciebie 
Mój P(lnie - który w chw,ilach zwątpienia 
Jestd ode mnie diileko 

Wiem ie to trud daremny 
Patrzenie oczami ślepca 
Cóż więc mam dQ-stracenia? 
Nic - prócz nwjego istnienia 

A gdJl odpłynę daleko 
Chcę r:ię poszukać na now() 
Chcę: odkryć piękno tworzenia 
Niszczone przez ludzi masow~ 
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SPRZEDAŻ MEBLI W LEASINGU !!! 
I wpłata - 20% BEZ ŻYRANTÓW! 

Pozostałość na 12 rat 
prowadzi 

PRZEDSIĘBIORSTWO HANDLOWO-USŁUGOWE 

I "D OM"I 
w PRZEMYŚLU 

w sklepach: 
+ w Przemyślu - Wybrzeże Kościuszki 70, tel. 12-12 (w. 

615); ul. Opalińskiego 9 (os. Kazanów) 
+w Lubaczowie - ul. Sobieskiego 15, tel. 216-91 
+ w Przeworsku - ul. Gorliczyńska 80, tel. 23-60 

Zapraszamy! 
Naszym Klit;ntom składamy najlepsze ży­

czenia Swiąteczne i Noworoczne 
GW-9SS/12 

Okazyjna oferta 
MIKOŁAJOWO - ŚWIĄTECZNA, 

* zabawki * ozdoby choinkowe * świece ozdobne * kosmetyki 

DUŻY WYBÓR!! 
Zapraszamy 

do Hurtowni "DAGROPOL" 
Przemyśl, Wybrzeże Kościuszki 70 

tel. 12-13 (w. 514) 
GW-1049j2 

PHU "ANART II" (INTRA-G) 
ma zaszczyt zawiadomić 

o otwarciu nowej h,!rto,wni 
ALKOHOLOWO-SPOZYWCZEJ 

w Przemyślu, ul. Zana 1 (Polmozbyt) 
~ 26-10 ' 

Hurtownia czynna: 
codziennie od 9 do 18 

soboty od 9 do 15 
U nas kupisz najtaniej w Przemyślu: 

• żywność • słodycze • napoje • piwa • wina 

Na miejscu kupisz także: 
• meble • artykuły gospodarstwa domowego 
• zabawki. sprzęt RTV 

WSZYSTKIE TOWARY 
W CENACH HURTOWYCH 
Zapewniamy transport z wniesieniem! 

POTRZEBUJESZ PIENIĘDZY! 
CHCESZ COŚ SPRZEDAĆ! 

WSTAW TO DO NASZEGO SALONU HANDLOWEGO!!! 
Przemyśl, Zana 1 (Polmozbyt) 

* --* --* --* --* --* --* --* 
Zapraszamy Szanownych Państwa 

do odwiedzenia naszego nocnego Klubu 

"TIP - TOP" 
w Jarosławiu, ul. Lubelska 31 

(bud. Cechu Rzemiosł) 
w godz. od 17 do 4 rano 

GW-978j9 
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RĘCZNIKI 
.. ceny fabryczne 

zakl. przem. bawel. 
,,FROTEX" Prudnik 

"ZWOLTEX" Zduńska Wola 
• komplety pościeli kolorowej 
• komplety pościeli dziecinnej 

.• komplety stołowe 
• szlafroki frotte 
• materiał wsypowy 
• dymka obrusowa 
• koce (zwierzaki) 
Sprzedaż hurtowa i detaliczna 

OFERUJE 

czynna od 
Inrormacje pod nr tel. 46-964 

w godz. 7 - 9 i 12 - '22 
GW-995/S 

NA 
BAL SYLWESTROWY 
31 grudnia 1992 r. 

zaprasza 
Kolejowy 

Klub Sportowy 

"CZUWAJ" 

*wyśmienita kuchnia 
*zespół Wacława Książka 

* 700 000 zł od pa~rY 

Rezerwacja: 
~56-82 ~ 

G-I071 

Hurtownia 
Owoców Cytrusowych 

Przemyśl 

ul. Serbańska 13 
czynna w godz. 7.30 - 15.30 

o f e r u j e: 
.. cytryny hiszpańskie 

.. pomarańcze i banany 

o r a z 

napoje w puszkach i kartonach: 

• SPRITE • FANTA 

• Coca Cola. Donald Duck 

Wyroby czekoladowe i inne firmy "WEDEL" 

ZAPRASZAMY 
GW-lonj3 

Ogłaszaj się 

w "Pograniczu" 

PHU "DANUT A" 
Przemyśl, ul. Mickiewicza 28, tel. 61-68 

poleca usługi 
opiekunczo-pielęgnacyjne: 
•• nad chorym, niepełnosprawnym 

• • nad chorym dzieckiem 
• • nad noworodkiem 

W miejscu zamieszkania 
Wykonujemy wszystkie zabiegi pielęgniarskie 

w domu chorego 

************************ 
************************* INNE USŁUGI 
• • mycie okien 

• • pranie, prasowanie 
•• sprzątanie pomieszczeń 

•• praca w ogródku 
• • obsługa uroczystości rodzin­

nych 

Wynajmujemy opiekunki do dzieci 

Firma pomoże w każdej sytuacji! 
Wystarczy zadzwonić 61-68 w godz. 8-15 

GW-94IjS 

SKLEP "E R M A X" 
Przemyśl, ul. Kazimierza Wielkiego 9 

serdecznie zaprasza 
na zakupy GWIAZDKOWE i NOWOROCZNE 

Oferujemy 
bogaty wybór zabawek pluszowych, mechanicznych, LEGO, 

HE-MAN i wiele innych 

W okresie przedświątecznym sklep czynny również w sobotę 19 

i niedzielę 20 grudnia w godz. 10-15 

ZapraszaIlly 

HURTOWNIA "JUVENA" 
Przemyśl, Rynek 12, tel. 69-64 

O fe rui e 
największy asortyment losmetyków 

w Polsce płd.-wsch. (ponad 1000 pozycji) 
kilkudziesięciu firm zachodnich i krajowych . 

W sprzedaży również 
chemia gospodarcza 

Zapraszamy 
.. od poniedziałku do piątku w godz. 8 - 18 
.. w sobot w odz. 8 - 15 ( GW-I032/S 

* ŚNIADANIA * OBIADY 

DOMOWE * KOLACJE 

* KAWA MROŻONA 

* DRINKI * NAJWIĘKSZY 
WYBÓR PIW (30 gatunków) 

oferuje 

Bar "CAFE-MELBA" 
Przemyśl, ul. Barska 3, 

Zapraszamy 

w godz. 10-22 

GW-l 025/4 

Cegłę po 850 zł/szt. i jms­

taki baszowe (całe - 8500, 

połówki - 4500 zł) z ter­

minem odbioru w I półro­
czu 1993 roku 'zakupisz 

w CEGIELNI . 

S. CZEKAJ - Z. BESZ 

PRZD'JYSL - Buszkowice 

ul. Ceramiczna 17. ···tJr 25-51 

KujlUjllciteraz uzyskalii ulgł, ,, :~ 
datku dochodowym i z~osZcz~ 
ok. 50'-. wydatll.ów DazaJuip~ ' 
ktlire planowałeś ~ wiosnę '1993. 

b.o. 
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Przedsiębiorstwo Hurtowo-Detaliczne 

AKME" 
" PrzeOlyśl, ul. Łukasińskiego 7, tel. 24-89 
PRZEDST A WICJEL _ 

ZAKŁADÓW PRZEMYSŁU POŃCZOSZNICZEGO 
"ZANIT" w ŁODZI 
poleca 

szeroki wybór skarpet i rajstop 
w cenach producenta oraz hurtowych 

OFERUJEMY PONADTO: 
.. odzież męską, damską, dziecięcą 
.. wyroby dziewiarskie i pościelowe 
.. hieliznę i włóczki . 

.- . .In 
j 

UWAGA! 
EKSKLUZYWNA BIELIZNA FIRMY 

"TRJUMPH" 

Zapraszamy w godz. 8 - 16, soboty 8 - 14 
GW-I016/S 

GABINET OKULISTYCZNO-OPTYCZNY 

KOMPUTEROWE 
BADANIE· WZROKU 

Soczewki kontaktowe 

Przyjmują lekarze okuliści 
PRZEMYŚL, ul. Mickiewicza 25 

tel. 47-610 
Rejestracja do lekarzy na miejscu 

oraz telefonicznie 
GW-1036/2 

JOW ARZYSTWO UBEZPIECZENIOWE 

COMPENSA 

"COMPENSA" S.A. 
37-500 JAROSŁAW 
ul. Poniatowskiego 53 

tel. 28-21 (w. 115) 

TOWARZYSTWO UBEZPIECZENIOWE 
"COMPENSA" S.A. działa już na terenie 

całego kraju 
Znasz nas z reklamy telewizyjnej 

- poznaj osobiście! 
Oto adres najbliższych agencji 

terenowych: 
PRZEMYŚL, ul. Borelowskiego l, tel. 32-17 

RADYMNO, Rynek 32 (sklep), ul. Krasickiego 11, tel. 151 

ZAPRASZAMY 
poniedziałek - piątek 8 - 15 

soboty 8 -14 
GW-I 076 
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w październiku br., na stadionie 
"Naftowik" w Borysławiu, odbyło się 
d oroczne święto kultury Łemków 
- "Kermesz - 92". Licznie zgroma­
dzeni mieszkańcy miasta oklaskiwali 
występy zespołów z obwodów: tar­
n ('[lOlskiego, iwano-frankowskiego, 
zakarpackiego i lwowskiego. 

Czym jest ów "Kermesz"? Jest to 
rodzaj jarmarku, festynu ludowego 
z bogatym repertuarem pieśni, tańca, 
poezji, słowem -święto kultury i tra­
dycji Łemków -ludu, który rzucony 
losami wojny, przywędrował przed 
laty na gościnną ziemię borysławską. 
Jak pisze Wasil Kołodijczik ("Naf­
towik Borisława" z I O października 
br.), otwierająca przed rokiem "Ker­
mesz - 91" zastępca przewodniczą­
cego Rady Miejskiej Liubow 
D a d a c k a - powiedziała: - 46 lat 
temu na naszej ziem'i borysławskiej 
zostala posadzona galąz,ka zachodnie­
go lemkawskiego szczepu narodu ukra­
ińskiego. l la gałązka przyjęła się 

pięknie na naszej borysławskiej ziemi. 
Przed dwoma laty utworzono to­

warzystwo "Łemkiwszczina", które 
z kolei założyło zespół chóralny "Łe­
mkiwska studenka" (pod kierownict­
wem zasłużonego pracownika kultu­
ry Ukrainy Niny M ich ajliwny 
F i k i n y) mający w swoim repertua!­
rze sporo utworów nie tylko łemkow­
skich, z którymi występowal m.in. 
d wukrotnie w Polsce oraz na między­
narodowym festiwalu kultury łernko­
wskiej we Lwowie. Jedno z miejsco­
wych czasopism wydaje specjalną 

. wkładkę pod nazwą "Łemkiwska sto­
rinka". Można więc śmiało powie-

Jurij Stawrowskij - Popradiw 
(1830-1899) 

Moja 
Ojczyzna 

Moja Ojczyzna tu, w Karpatach, 
Po<fród lesistych, sinych gór, 
Gdzie naród mój w stareńkich chatach 
Przebywa od pradawnych pór. 

Tu się rodzi/em i namiętnie 
Kocham urodę swego kraju, 
Ziemię ojczystą i nieszczęsną 

Ale w prostocie swojej piękną, 
Której dziś mi/ość swą oddaję. 

iUwaga -' . hurtownicy . 
OFERTA 

ŚWIĄTECZNO - ZIMOWA 

"K E J ~" S.c. 
90-950 I.ódź, ul. Buton 25,bI. 414 

skr. poczt. 15; rei. 74-96-53 

********** 
. * PLECAKI NA BUTY 

NARCIARSKIE "* Pokrowce na narty 
* TORBO-POKROWCE 

. NAGARl'lITURY * Torby turystyczne, pleca- . 
ki szkolne 

GW-I077-. 
.c,..J 

Cerkiew w Ujściu Gorlickim 

dzieć, że łemkowska gałązka rzeczy" 
wiście dobrze się przyjęła na ziemi 
borysławskiej. 

Jednakże Łemkowie, zwłaszcza 

starsi, dobrze pamiętają swoje rodzin-

FOI.J. M. 

ne strony i tęsknią do nich, zwyczaj­
nie, po ludzku. Świadczą o tym m.in. 
ich pieśni i wiersze, których bogaty 
wybór zamieścił z okazji wspomiane­
go święta "Nafiowik Bohsława". Oto 
dwa z tych wierszy. 

Hrihorij Hanuljak 

(1889 - 1945) 

Rodzinny kraj 
Oj, tu by się wiecznie żyło: 
Tu tak lubo, tu tak milo, 
Wszędzie - niby raj! 

Czemu, powiesz, tak króciutko 
I tak lubo i tak s/odko? 
Tu rodzinny kraj! 

Bo te niwy nasze drogie 
Temu lube, choć ubogie, 
Bo - ojczysty kraj. 

Cudne są rodzinne góry 
I pieśni i ptasie chóry, 
Choć je wiecznie graj! 

Czemu niwy choć biedneńkie? Tu tak lubo i tak mi/o, 
A sercu takie mileńkie? Oj, tu by się wiecznie żyto, 
Bo to boży raj. Tu rodzinny kraj! 

I Teks(lprzeklad wie-,,~zY .- . .. JEllZ}" MAKARĄ~ 1 

TOWARZYSTWO 
UBEZPIECZENI OWO-REASEKURA CY JNE 

~. 
.. POll.JA I.A. 

FILIA w PRZEMYŚLU 
ul. Katedralna 6 

tel. 47-865 
oferuje korzystne warunki ubezpieczeń: 

* budynków i budowli ex! ognia i innych zdarzeń losowych 
* nastęI;stw nieszczęśliwych wypadków odpowiedzialności cywilnej 
* kosztow leczenia osób wyjeżdżających za granicę (turystycznie, do 

pracy, wyczynowo uprawiających sport) 
* ubezpieczenia rolników (obowiązkowe i dobrowolne) * komunikacyjne (AC, OC, NW) * ntienie sklepów, hurtowni od ognia i innych zdarzeń losowych, 

kradzieży z włamaniem, rabunku * wiele innych 

UBEZPIECZ SIĘ! 
N am można zaufać 

GW-I073 
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-:WYmą~ , . . ~~~~~:y~~' za t~~~~a~~~z~:~i~~~ ~~~~la~;~t~t~~Yl~:~ąd;;~e~ 
(~e '~oowi jako nienaleinych i domaganie się ich szk.adza kopuła na Kościele Karmeli-

zwrotu w nocie księgowej Nr 63/92 ckim w Przemyślu? DlacZego trzeba 
W związku z notatką zamieszczoną 1992 lO 28' b d j'ą zdj'ąć? Jeśli spróchniała, to wynu'e-

w Waszym Tygodniku ,nr 47/78 pl. z - - jest ezzasa nec nić. 

!,Kosz~~n~ nierraso.b~~ość geodhe
d
ty

l
" WOjew6dzkjeg~i~!O~Ojekt6w Mądrzy obywatele miasta, jak ar-

I ponunIęC1em w ruej Istotnyc a chitekci, historycy sztuki, malarze 'nf .. . . Budownictwa Wiejskiego 
sprawy I ormacjl, staWlającym tut. i inni, powinni bić na alarm, by nie 
B· b d . k ś . w Przemyślu lUro w ar zo nIe orzystnym Wlet- burzyć zabytków kultury, gdyż kolo-
I " W mgr inż. Bogdan Bujak e, proszę o zanueszczenIe waszym ryt polskich miast i wsi na naszym 

piś~~!~~:~c;4~1al~~~~b2_15 na i;;:PZyii f:I'ZeijiyŚln~~.l;Dl~ " ~~!o~ni~~sł~r !~~~zra~c~~t~tk~ 
~rtg~a~~ m~fl:~~~?':ru~~ Sk:!: _ ,~~ " ~~ąrc~ 'p()~e~? !,, . ~~~~~~Z:~ ~ó:~~~~~[t~eą 
Ostrów, o której mowa w notatce, sobie to nasze bogactwo. Zdejmując 
obejmowała teren części wsi o ogólnej Czytając Wasze czasopismo "p·o- kopułę z Kościoła Karmelitów, która 
powierzchni około 150 hlL Po wyłą- granicze" natrafiłam na wciąż oży- wrosła w panoramę Przemyśla, zapi-
czeniu przez Inwestora z umowy ob- wiony temat jakim jest Przemyski sała się w różnych pamiątkowych 
szaru o pow. ok. 50 ha, powierzchnia Karmel. Ostatnio przejęłam się bar- wydawnictwach, jest po prostu pra-
ta została ograniczona do około 100 dzo faktem, że w czasie czynionych kiem rozeznania wartości sztuki, jest 
ha. starań, dotyczących zdjęcia kopuły wyrzucaniem pieniędzy, które moina 

2. Ogólna powierzchnia zabudowy z Kościoła św. Teresy spadł anio!' wykorzystać, np. na remont ianied-' 
wsi Ostrów wynosi około 300 ha. Fakt ten nie daje mi spokoju, wciąż' banych przemyskiCh domów, ulic, 

3. Protokołem zdawczo-odbior- zastanawiam się, czy 6braliśmy dobrą chodnikow itp., jest wreszcie poniża-
czym znak: Pr.2-5402/17/91 drogę? Czy działania Społecznego niem własnej godności. Bo niech mi 
z 1991-06-28 przekazane zostały In- Komitetu Obrońców Kościoła, by nie ktoś wytłumaczy, dlaczego podjęto 
westorowi komplety odbitek trans- zwrócić tego obiektu jego dawnym taką decyzję? Co w zamian stanie na 
parentowych i- ozalidowych map sy- właścicielom na katedrę, grecko-ka- miejscu kopuły, bo tradycyjnych koś-
tuacyjnych w skali 1:1000 wsi Ostrów, tolicką, były słuszne w oczach Bo- ciolów w Przemyślu jest wiele. 

Kopuła, którą posiada obecny Ko-
obejmujące teren o powierzchni zna- żych? ściół Karmelitów, przypomina swym 
cznie przekraczającej pow. 100 ha Wszyscy wiemy, że żyjemy w nie- wyglądem Bazylikę Św. Piotra w Rzy-
(kopia, podpisanego przez Wójta zwykłych czasach, czasach ostatecz- mie. Czyżby Bazylika też nie podoba-
Gminy protokołu w załączeniu), nych. Jako katolicy i wierzący korzys- ła się niektórym? 
W ten sposób zobowiązania umowne tamy z zapisanych w Piśmie Świętym Bardzo proszę zastanowić się nad 
Biura w zakresie przedmiotu i ter- pouczeń Apostołów. Dzisiaj dzięku- zbyt pochopnie podjętą decyzją. 
minu wykonania zostały w pełni speł- jemy Bogu za skarb wyzwolenia na- Oczekuję szerokich wypowiedzi na 
nione. szej Ojczyznyodkomunistycznych ten temat. 

4. Tak więc twierdzenie zawarte rządów, a sarni postępujemy jak oni. Z poważaniem 
w notatce, że Biuro nie wywiązało się Wiemy, że Polska nie należy do - TllI)'stka z Kanady Maria Zulynsky 
ze zobowiązań umownych jest nie- krajów bogatych. I tu zastanawia Toronto, II listopada 1992 roku 

==~~~~--~~~~~~--~~----~------------------------~ 

~traszą 

'j'RZJ\D MIETSK1 
37 -700 PRZSMYSL . 

~\jz;al POlityKi G~s~adarmi IIQ':~5I'iC~ P r .': .yr.y ś I, '1 'J J 2 . 11 . 2 O 
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Wg rozdzielnika 
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ZgOd'ilC z tre~cią § 4 poc.plsaneJ LF1()WY c najem części stra­

ganu na Placu Rybim w Przemyślu p~zypcmjnam o obowlijzku uzgadniania 

z wynajrnJj~cym zabudowy straganl:w. 

Na spotkaniu z przedstawicielami handlujących ustalono, ~e 

w/w zabudowa będzie dokonywana przez ~andlujących w jeJnol Itym, uz-

'godnlony~ zakresie, bez naruszania konstrukcji straganów ich ko-

lorys'tykl. 

Dokonywane przebudowy I zabezpieczenia nie spcłniaj~ w/w wy-

magów. 

' .... Lvyl<J"ku L f.lUWyL;:;L)'11J In-;ormujq, że w fJrzypodkoc;1 rliH'L'szania 

przez najemców w/w ustaleń 

na rzecz wynajmującego. 

wyrrQgów spowoduje to przepadek kaucji 

Przypominam r6wnle~ ponownie o obowiązku uzgadniania kolorys-

tyki wykonywanych ścianek działowych, krat Itp. z wynajmujqcym oraz 

nie zmieniania kolorystyki Istniejącej konstrukcji str~;ganów. 

OtrzymuJq: 

- ''łszyscy najemcy st raganów 
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Po pogrzebie Aleksandra Dubczeka 

Trafić w swój czas ... 
Niedawno zmarl Aleksander Dub­

czek, hohater Praskiej Wiosny, który 
dąży I do zbudowania socjalizmu z ludz­
ką twarzą. Dzi.f tu i ówdzie mówi się 
o konieczności budowania k a p i­
talizmu ... z ludzką twarzą. Na razie 

nasz poLski kapitalizm nie ma jednak 

ani ludzkiej, ani zwierzęcej, bo on 
wcale nie ma twarzy, która jest prze­
cież czę.icią g law y. Może kiedy.i 
glowa mu uro.inie, ale trudno przewi­
dzieć czyja ona będzie? A o Marzy to 
już nie wspomnę ... 

Dubczekowi się nie udalo, bo inny 
bylwówczlLs .fwial. Nie chcę tej my.ili 
rozszerzać, ale warto przypomnieć, że 
uklad między ZSRR a RFN, podobnie 
jak uklad mi(!dzy Polską a RFN, zostal 

zawarty w 1970 roku. Dopiera od tego 
roku zaczęlo się odprężenie II' Europir. 
Oczywi.icie nikt dzisiaj nie lekceważy 
tamtego zrywu Czechów i Slowaków, 

ale to sprawa zupelnie osobna. JVyszlo 
na to, że Aleksander Dubczek urodzil 
się za wcześnie. IV 1967 roku dostoi 

solidnie od "Ruskich ", a w 1989 roku 
też go zbytnio nie holubiono. Są polity­
cy, którzy nie trafiają w swój czas. 
Takim wla.inie hyl Dubczek, na które­

go krzywo najpierw patrzyla Moskwa, 
a potem swoi. Kiedy odszedl po tragi­
cznym wypadku samochodowym, nie 
urządzono mu panstwowego pogrzebu. 

Czy tylko z powodu rozwodu między 
Czechami a Slowakami? Ale w jakLi 
tam jednak sposób oficjalnie Go pożeg­

nano, organizując uroczystości w sali 
teatru. Na scenie stola trumna Zmar-

lego ... 

Potem, na cmentarzu, bylo już tylko 
rodzinne grono. 

Polska wyslala na uroczystości po­
grzebowe dwóch swoich przedstawicie­
li. wicemarszalka Senatu Józefa Ślisza 
i wicemarszalka Sejmu Andrzeja Ker­
na. Obaj mogliby znaleić się wśród 

tych, którzy gotowi by Dubczeka ... 
dekomunizować. Przywódca Praskiej 
Wiosny byl przecież glówną personą 
w Komunistycznej Partii CzechosIo­
wacji, szkolono go w Moskwie, a że ze 
skutkiem odwrotnym ... 

Przyznam, że sklad pLskiej delegacji 
trochę mnie rozbawił (choć okazja ku 
temu niestosowna). Tak to jużjest, gdy 
do kierownictwa parlamentu weszli ci, 
co weszli. W przyszlości warto pomyś­
leć, by znalazl się tam choć jeden 
przedstawiciel sil lewicowych, bo może 

wyjść jeszcze bardziej glupio ... 
Oczywiście, że w przyszłości wszyst­

ko może się zdarzyć. Przyklad Litwy 
jest pouczający, a Polacy, jak się wyda­
je, są narodem bardzo, bardzo przekor­
nym. Przedstawiciele obecnej wladzy 
niewiele nauczyli się na h/ędach swoich 
poprzedników. Jeden z sekretarzy b. 

KC martwil się, by opozycja nie zdo­
hyla zbyt m a lej liczbyglosów: tak się 
czlek oderwal od gleby, na której 
wyrósl ... 

Jak to jest, że tym którzy znajdują 
się na górze, tak szybko psuje się 

wzrok? Warto by znać odpowiedź na to 
pytanie ... 

JAW 

Jak t:o jest:? 
Istnieje w Przemyślu instytucja podległa wojewodzie, 

który jest - jak wiadomo - przedstawicielem Rządu 
RP. Instytucja ta otrzymuje od pą.na wojewody, a więc 
pośrednio Od rząd'u" ,k.ilkasetmili6nów złotych dotacji 
w ciągu roku na swoje utrzymanie . 

.. Właśnie tam, 6. gnidhia; zorgaruzowane ' zostało spot­
kanie z mieszkańcami Przemyśla ją.wnych nieprzyjaciół 
rządu, tj. Jana. Parysa i Antoniego Maciarewiczą· 

Nie chcę byczłośliwy, ale coś mi tu, eurva, nie gra. 
RJ. 

(nazwisko i adres znane redaKcji) 
P.S. Mój były szef często pow:tarzał przysłowie: "Z~ pieniądze 
ksiądz się 'mOdli,za pieniądz~ [id 'siępodli"~ , 
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STRZELEC (23 XI - 21 XII) 
Święta tuż, tuż. Pomyśl o prezen­

tach pod choinkę. Będą to oczywiście 
drobne, lecz oryginalne upominki wg 
Twojego pomysłu. Obdarowywanie 
sprawi Ci wiele radości. 

KOZIOROŻEC (22 XII - 20 I) 
Słowo się rzekło, nie wypada zatem 

udawać Greka. Lepiej dopilnuj, by 
obietnica została jak najszybciej wy­
pełniona. Nie zbiedniejesz, wprost 
przeciwnie . poprawi Ci się samopo­
czucie. 

WODNLK ( 21 I - 20 D) 
Jeszcze za wcześnie mówić o suk­

cesie? Nie bądż taki skromny, wszak 
idziesz do przodu jak burza. Zaczy­
nają procentować dawne układy po­
społu z now}1l1i znajomościami. 

RYBY (21 D-lO m) 
Znów mają Was na oku? A może to 

tylko strachy na Lachy? W każdym 
bądż razie trzeba się mieć na bacz­
ności i dobrze ubezpieczyć firmę. Naj­
pewniej w PZU. 

BARAN (21m - 20 IV) 
Gratulacje! Dopiąłeś swego i masz 

czego chciałeś. Dlaczego jednak nie 
spoczniesz, czyżby nie było atmosfe­
ry? Przyjdzie zima, zaszyjesz się jak 
borsuk w norze aż do wiosny. 

BYK (21 IV - 21 V) 
Znów zaczynasz składać obietnice 

bez pokrycia. Bardzo to nierozważne. 
Jeszcze życie nie nauczyło Cię rozu­
mu? Ale chyba wiesz co robisz. Jak 
nie wyjdzie, będziesz się tłumaczyć. 

BUŹNIĘT A (22 V - 21 VI) 
Zrobiłyście się ostatnio szalenie ta­

jemnicze. Mina Sfinksa nieprzenik­
niona. Wasza sprawa, ale może 

byłoby Wam lżej, gdyby... No 
właśnie. Jeśli jednak chcecie milczeć ... 

RAK (22 VI - 22 VU) 
Trzymasz się uparcie tamtej.strony. 

Twoja sprawa. Nie miej jednak pre­
tensji o to, że Cię nie zauważają na 
ulicy. Pewne zasady ObOwiązują, 

a jak się je łamie ... 

LEW (23 VO - 23 Vm) 
Nie zwłekaj z wizytą u specjalisty! 

Czas działa na Twoją niekorzyść. Nie 
zważaj zatem na okres przedświątecz­
ny, lecz zrób co masz zrobić, nie 
oglądając się na jutro. 

PANNA (24 vm - 12 IX) 
Zdaje się, że zatraciłaś miarę (wyni­

ka to z braku systematycznego trenin­
gu). Przydałoby się więsej samodys­
cypliny! Dobrze by Ci zrobił także 

bezpośredni kontakt. No więc? 

WAGA (23 IX - 23 X) 
Nie strasz, nie strasz. Przecież dob­

rze wiesz, że bez Ciebie byłaby trage­
dia, nikt bowiem nie opanował tak 
perfekcyjnie tego rzemiosła. Że się 
z Tobą droczą? Ależ to z mił<,ści! 

SKORPION (24 X - 22 XI) 
Czy wysłałeś już życzenia świątecz­

no-noworoczne? Ostatni dzwonek, 
by mili Twemu sercu otrzymali je na· 
czas. Nie migaj się od pomocy w do­
mu, gdzie przed świętami sporo robo­
ty. 
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IPROKURATOR I 

PLACEK CZFSKI 

45 dag mąki, 40 dag cukru krysz­
tału, I jajko, 10 dag margaryny, 
łyżeczka sody, 2 łyżki miodu pszczele­
go, 2 łyżki kwaśnego mleka lub śmie­
tany. 

Cukier, margarynę i miód roztopić. 
Do lekko przestudzonej masy dodać 
mąkę wymieszaną z ~Ił i jajko. 
Zagnieść ciasto, upiec 3 placki. Po 
wystygnięciu przełożyć masą· ' 

Zaprosili nas 
• Galeria Sztuki Współczes­

nej w Przemyślu - na otwarcie 
pokonkursowej wystawy mala­
rstwa "Obraz 92" • Ośrodek 
Doradztwa Rolniczego w Kory t­
nikach - na organizowane 
w ORSK w Radymnie semina­
rium nt. "Produkcja zdrowych 
ziemniaków" • Naczelnik, ka­
pelan oraz skazani Zakładu Kar­
nego w Przemyślu - na uroczy­
ste poświęcenie kaplicy więzien­
nej • Instytut Kresów Wschod­
nich im. Brunona Bonifacego 
w Przemyślu - na Walne Zgro­
madzenie Członków • Zespół 
Szkół Muzycznych w Przemyślu 
- na I Przemyski Festiwal Mu­
zyki Akordeonowej. 

Dziękujemy! 

KRZYŻÓWKA 
Z HASŁEM 

Poziomo: l) krótka dzida, 5) nie­
wola turecka, 8) element uprzęży, 9) 
magmowa skała głębinowa, 10) nic 
(po łacinie), II) parkan, 12) silny 
koń pociągowr, 13) wiersz z czte­
rech stóp, 19) Instrument dęty, 20) 
rzeka w Gruzji, 21) środek uspoka­
jający, 23) średniowieczny harcow­
ruk, 24) włoski polityk faszystow­
ski, 25) miasto w zachodnich 
Węgrzech, 26) miasto w Etiopii, 27) 
naszyjnik z pereł. 

Pionowo: 2) zagadnienie, 3) 
rzeźbi w drzewie, 4) amok, 5) bursz­
tyn, 6) spadek, 7) bariera wokół 
pokładu, II) afrykańskie piwo 
z prosa, 14) talizman, 15) przegląd 
wyd arzeń, 16) gorzko pachnie, 17) 
siła, 18) do wywoływanIa błon foto­
graficznych, 19) guma na pode­
szwy, 22) miecznik. 

Litery z pól od l do 34 utworzę 
baslo, które wystarczy nadesłać jako 
rozwillZanie w tmninie tygodnio­
wym od daty ukazania się numeru. 
'Prawidłowe rozwillZania - NA KA-
RTACH POCZTOWYCH Z KU­
PONEM -wezmę udział w losowa­
niu nagród ufundowanycb przez VI­
DEO TOMEX-2 przy ul. Słowac­
kiego·8 w Przemyśłu. 

Masa: pół litra mleka, 2 całe 
jajka, 10 dag cukru, 7,5 dag mąki; 
wanilia lub cukier waniliowy, kost­
ka masła. 
Zagotować mleko, jajka ubić 

z cukrem na parze, wymieszać 

z mąką, zalać gorącym zagotowa­
nym mlekiem, jeszcze chwilę pogo­
tować (uważać, aby nie było gru­
dek). Rozetrzeć kostkę masła, do­
dawać po łyżce kremu i jeszcze 
ucierać na jednolitą masę. Posma-

Fot. ARCHIWUM - R. Pawłowski 

ROZWIĄZANIE KRZYŻÓWKI Z N-RU 47/78 

Hulo: "Oszczędzaj w BGt tu najkorzystniejsze odsetki" . 

Książeczkę oszczędnościową z wkładem 300000 zł, ufundowaną przez Oddział Banku 

Gospodarki Żywnościowej w Przemyślu, otrzymuje Grzegorz Jasiński z Przemyśl... 

Gr~!lIlujemy! 

rować placki cieniutko powidłem 
a następnie masą. 

TORCLK NA ZIMNO 

Pół litra mleka, 5 żółtek, I całe 
jajko, cukier waniliowy, 10 łyżek 

cukru, 2 łyżki mąki kartollanej, 
2 łyżki mąki pszennej, kostka 
masła. 

Zgotować krem, wystudzić. 

Utrzeć masło i po łyżce dodawać 

kremu. Tortownicę wyłożyć biszko­
ptami, dać warstwę kremu, 
następnie owoce, znów krem i zalać 
galaretką· 

Masa orzechowa: 5 dag zmielo­
nych orzechów, pół szklanki mleka, 
6 dag masła, 5 dag cukru: 
Masło utrzeć z cukrem. Mleko 

zagotować z orzechami (bez prze­
rwy mieszając), przestudzić i wy­
mieszać z utartym masłem. 
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